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Radziecka delegacja 
Rady Najwyższej 
gościem Sejmu

Dziś przybywa do
na : 
skiej

zaproszenie Sejmu
Polski

Pol-
Rzeczypospolitej Ludo-

wej — delegacja Rady Naj­
wyższej ZSRR.

W skład kilkunastoosobo­
wej delegacji wchodzą m. in.: 
N. N. Organów — przewodni­
czący delegacji, zastępcą prze 
wodniczącego Prezydium Ra­
dy Najwyższej, przewodni­
czący Rady Najwyższej 
RFSRR. A. A. Aleksiejewa — 
sekretarz dorogobuskiego Ko- 
mitetu Rejonowego KPZR, 
M. S. Grieczucha — zastępca 
przewodniczącego Rady Mi­
nistrów Ukraińskiej SRR, T. 
S. Gorbunow — członek Aka­
demii Nauk Białoruskiej SRR. 
oraz F. I. Golikow — generał 
armii szef Głównego Zarządu 
Politycznego armii radziec­
kiej.

Podczas pobytu w Polsce 
•delegacja odbędzie szereg spot 
kań i rozmów, odwiedzi m. 
in. Opole, Wrocław, Gdańsk, 
Bydgoszcz, Kraków, Oświę­
cim i Śląsk. Delegacja weźmie 
udział w uroczystościach grun 
waldzkich oraz Święta Odro­
dzenia. (PAP)

Kuba odwołuje się 
do Rady 
Bezpieczeństwa

Minister spraw zagranicz­
nych Kuby, Raul Roa w liście 
skierowanym do aktualnego 
przewodniczącego Rady Bez­
pieczeństwa, Jose Correi za­
żądał zwołania posiedzenia 
Rady Bezpieczeństwa w celu 
rozpatrzenia sprawy stosun­
ków między USA i Kubą.

W niedzielę przed pałacem 
prezydenckim w Hawanie od­
była się potężna manifestacja 
zebranych tam setek tysięcy 
uczestników wiecu zorganizo­
wanego przez konferencję 
związków zawodowych. (PAP)

Wicepremier Zenon Nowak 
wśród poznańskich harcerzy

lotniczych — płk Darwajanazastępca szefa sztabu wojsk 
Siswadi i inne osoby.

Kok XVI 
Wydanie A

Podczas wizyty w Polsce 
dr Djuanda oraz towarzyszą-

TV a zaproszenie rządu PRL przybył 11 bm. z oficjalną wi- 
t ’ zytą do Polski pierwszy minister Republiki Indonezji dr 

Uraden Kadzi Djuanda Kartawidjaja wraz z małżonką. Dr. 
Djuanda towarzyszą minister odbudowy i przemysłu — 
Chaerul Saleh; sekretarz generalny MSZ — dr Ismael Thejeb,

Poznań 
wtorek, 12 lipca 1960

Cena 50 gr 
Nr 165 (5113)

Telefonem ze Z lodu

8 lipca był dla uczestniczek Zlo­
tu dniem wyjątkowym. Dziewczę­
ta otrzymały prezenty, wiązanki 
kwiatów, a chłopcy wyręczyli je 
w obieraniu ziemniaków, sprzą­
taniu itp. Na zdjęciu: we wszyst­
kich obozach do późnych godzin 
wieczornych bawiono się wesoło.

CAF — fot. Barącz

Premier Indonezji 
z wizytą w Polsce

Premier Republiki Indonezji 
Djuanda Kartawidjaja.

Drugi samolot amerykański 
zestrzelony nad terytorium ZSRR

Radziecka noia proiesiacyjna 
do rządów OSA, Anglii i Norwegii

Ą gencja TASS komunikuje: w związku z pogwałceniem 
w dniu 1 lipca 1960 r. granicy radzieckiej przez ame­

rykański samolot wojskowy, rząd radziecki wystosował do 
rządów: USA, Anglii i Norwegii noty protestacyjne.

• Samolot amerykański, bom­
bowiec — wywiadowczy typu 
„RB-47”, który pogwałcił gra­
nice ZSRR, został zestrzelony 
na wschód od Przylądka — 
„Swiatoj Nos”, gdy leciał w 
kierunku Archangielska. Dwie 
osoby z załogi zestrzelonego 
samolotu amerykańskiego zo­
stały uratowane. Zwłoki pier­
wszego pilota zestrzelonego sa 
dolotu wyłowił jeden ze stat­
ków radzieckich. Poszukiwa­
na pozostałych członków za- 

samolotu nie dały wyni­
ków. .

Według zeznań uratowanych 
lotników, samolot wystarto- 
Wa? z amerykańskiej bazy 
wojskowej w Anglii, według 
Marszruty, biegnącej wzdłuż 
Pomocnych brzegów Norwegii 
t. W15zku Radzieckiego. Ame- 
ykanscy lotnicy mieli instruk 

_je ze w razie potrzeby, mają 
Iłowania na lotni­

skach norweskich.
z tym nowym 

amerT''"1 gwałcenia przez 
samolot

ki zbA0 rząd radziec

ki został f V-test* Pr°test ta- 
rzadu hr <a^Ze zl°żony wobec

go ^ytoriuT^ S"C 
rykańskicniu hi h ?tHU ame- 
aktów a-reM? dokony"ania 
Zwia^ka™,; « 31 Przeciwko 
Rząd ra<lzjecla^Z,eckiemu* ~ 
także w sposóbbec rzadi. iw stanowczy wo rządu Norwegii, albowiem

— jak głosi nota — fakty 
świadczą, iż terytorium norwc 
skie jest w dalszym ciągu wy­
korzystywane przez USA dla 
dokonywania agresywnych ak 
tów wobec ZSRR. (PAP)

ce mu osobistości odbędą roz­
mowy z przedstawicielami rzą 
du PRL, zwiedzą Warszawę, 
a następnie Wybrzeże, Gdańsk, 
Kraków i Śląsk.

Wczoraj w godzinach po­
południowych rozpoczęły się 
w Urzędzie Rady Ministrów 
rozmowy polityczne polsko- 
jndonezyjskie. (PAP)

la całym święcie
będzie głośno o Grunwaldzie

udziale Polonii zagranicznej w tegorocznych 
uroczystościach grunwaldzkich opowiedział 

przedstawicielowi API wiceprezes Towarzystwa 
Łączności z Polonią Zagraniczną, p. Hugon Hanke, 
do którego zwróciliśmy się o wywiad.

Wieści o świętowaniu rocz 
nicy grunwaldzkiej w Polsce 
dotarły do wielu ośrodków 
polonijnych za granicą. Jaki
odzew 
hasło 
tu?
— Na

dali nasi rodacy na 
grunwaldzkiego Zlo-

Polach Grunwaldu
spodziewamy się około 1500 Po 
laków, reprezentujących 18 
krajów. Przybyło już wiele 
delegacji polonijnych, które 
przywiozły ze sobą urny z zie- 
mią pobraną z pobojowisk’ z 
pamiętnych miejsc walk Pola­
ków przeciwko hitlerowskim 
Niemcom, a więc spod Brody i 
Arnhem, Mont Valerie i Nar­
wiku, spod Arras i Monte Cas-

sino, Loreto i Tobruku i in. 
Uroczyste zsypanie ziemi z 
tych urn do wspólnej urny grun 
waldzkiej nastąpi 15 lipca 
przed pomnikiem Nieznanego 
Żołnierza. 16 lipca urna zło­
żona będzie w mauzoleum na 
Polach Grunwaldu.

Delegacja z Francji przy­
wiozła ze sobą sztandar „Ba- 
jończyków”, który ma zamiar 
przekazać Muzeum Narodowe­
mu w Warszawie. Przybyły 
poczty sztandarowe z Belgii.

— Jesteśmy w przededniu 
wielkiej narady działaczy po­
lonijnych z 18 krajów, która 
odbędzie się w dniach 19—20 
lipca w Warszawie. Tematem 
jej będą m. in. sprawy kultu­
ralno-oświatowe przede wszy 
•stkim szkoła polska za grani­
cą, organizacje polskie.

— Większość uczestników 
tej narady bawi już w kraju- 
Zorganizowaliśmy dla nich 
wycieczki do Krakowa,. Oświę 
cimia, Wrocławia, Opola, Po­
znania, Gniezna, Torunia i 
Gdańska.' 16 lipca przedstawi­
ciele Polonii spotkają się z 
działaczami Warmii i Mazur 
w Olsztynie.

— W dniach uroczystości 
na Polach Grunwaldu warto 
pamiętać, że tę wielką roczni­
cę zwycięstwa nad krzyżakami 
święcić będzie nie tylko Pol­
ska. Wszędzie tam, gdziekol­
wiek naszych rodaków rzucił 
los, dotarły hasła grunwaldz­
kiego zlotu. Toteż 15 lipca w 
wielu ośrodkach polskich na 
całym świecie — będzie głośno
o

4

Grunwaldzie.

MIESZKANIA W OGNIU

Ploufu baian W Yftosku/la

MW

Nowy basen na Wybrzeżu Kro- 
potkińskim, jeden z największych 
na świecie, o pojemności 25 tys. 
m' wody. Do 30 tys. ludzi dzien­
nie może korzystać z basenu. 
Plaża wokół • basenu wysypana 

jest nadmorskim piaskiem.
Fot. — CAF

Zachmurzenie umiarkowane, o- 
kresami duże. Miejscami burze i 
przelotne opady. Temperatura 
maksymalna od 20 st. na północy 
do 26 st. na południu. Wiatry sła­
be i umiarkowane, w czasie burz 
silniejsze, z kierunków południo­
wych i południowo-zachodnich.

Wczoraj o goidz. 18 w domu 
przy ul. Dzierżyńskiego nr 72 
wybuchł groźny pożar. Wsku­
tek wadliwej budowy podda­
sza, zapaliły się belki, znajdu­
jące się w pobliżu przewodów 
kominowych. Spłonęły cztery 
mieszkania. W akcji ratowni­
czej, która trwała trzy' i pół 
godziny, udział brały 2 oddzia 
ły straży pożarnej oraz od­
dział szkoły podoficerskiej.

poniedziałek był na Polach 
* Grunwaldzkich Dniem

Warmii i Mazur. Właśnie 40 
lat temu, w dniu 11 lipca od­
był się słynny plebiscyt na Po­
wiślu, Warmii i Mazurach., 
Mimo, że plebiscyt ten, na 
skutek różnorodnych szykan 
ze strony władz niemieckich, 
nie wypadł dla nas pomyślnie, 
stanowi on jednak dowód wiel 
kiego patriotyzmu i przywią­
zania mieszkańców tych ziem 
do Macierzy.

Uroczystościom wczorajsze­
go dnia patronowali poznań­
scy harcerze. Gościli oni u sie 
bie wicepremiera, Zenona No­
waka, sekretarza Rady Pań­
stwa, Juliana Horodeckiego, 
wiceministra obrony narodo­
wej, generała dywizji — Zy­
gmunta Duszyńskiego, komen­
danta Zlotu Grunwaldzkiego, 
generała brygady — Bronisła­
wa Bednarza, przedstawicieli 
wojewódzkich władz partyj­
nych i państwowych, wetera­
nów walk o polskość W armii 
i Mazur.

To, że właśnie poznańskim, 
harcerzem przypadł zas<zczyt 
or g a n Iz ow an ia w cz or a j szych
uroczystości, jest wynikiem 
ich olbrzymiej pomysłowości, 
organizowania prac społeczno- 
wychowawczych i imprez roz­
rywkowych. Zwrócił na to u- 
wagę w serdecznych słowach 
wicepremier Nowak stwierdza 
jąc, iż poznańscy harcerze po­
trafią wszystko, co pożyteczne 
czynić z humorem i werwą. O bardzo miłej, prawdzi­

wie harcerskiej atmosfe 
rze świadczy fakt, iż wicepre­
mier Nowak zatrzymał się w 
obozie znacznie dłużej niż 
przewidywał program.

Po zwiedzeniu obozu, dostoj 
ny gość chwalił organizację po 
znańskiego zgrupowania.

Wczoraj nasi harcerze go­
ścili ponadto delegację mło* 
dzieży ze Związku Radzieckie­
go i NRD.

W późnych godzinach wie­
czornych odbył się w 

centralnym obozie zlotowym 
nad jeziorem . Mielno wielki 
wiec przyjaźni i pokoju. 
Oprócz kilku tysięcy chłopców 
i dziewcząt w wiecu uczestni­
czyły delegacje Komsomołu i 
FDJ.

Uczestnicy wiecu dali wy­
raz uczuciom przyjaźni i jed­
ności z młodzieżą całego świa­
ta, a przede wszystkim krajów 
sąsiadujących z Polską — 
Związku Radzieckiego, Cze­
chosłowacji i Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej.

Dziś organizują wielkie 
spotkanie z przedstawicielami 
organizacji młodzieżowych, u- 
czestniczących w Zlocie Grun. 
waldzkim— Związku Młodzie­
ży Socjalistycznej, Związku 
Młodzieży Wiejskiej i Zrzesze 
nia Studentów Polskich.

Mieczysław Kaliński

Iłowy rząd CSR

^/////

agodd

TRAMWAJ — DOROŻKA
Na skrzyżowaniu Al. Mar­

cinkowskiego z ul. Walki Mło- 
dych zdarzyła się niecodzien­
na kraksa. Tramwaj linii „2”, 
prowadzony przez Jana Szwe­
da, nie zatrzymał się na przy­
stanku i wpadł na dorożkę 
konną nr 3. Wypadek spowo» 
dowal zgniecenie prawego bo­
ku wozu silnikowego oraz cał­
kowite znisizc zenie dorożki. 
Koń lekko ranny, a woźnica, 
Ignacy Konieczny, wyszedł z 
wypadku bez szwanku, (jm)

11 bm. prezydent Republiki 
mianował nowy rząd Czecho­
słowacji. Premierem rządu zo 
stał V. Sircky, a wicepremie­
rami: J. Dolansky, V. Kopec- 
ky, O. Simunek, R. Barak, R. 
Strechąj i L. Jankovcova. Te­
kę ministra spraw zagranicz­
nych objął V. David. We wto­
rek nowy rząd przedstawiony 
zostanie parlamentowi.

GODŁO CZECHOSŁOWACJI
Czechosłowacja posiada od 

11 bm. nowe godło państwowe. 
Znajduje się na nim czeski 
lew z tarczą, na której zary­
sowana jest sylwetka góry 
Krywań, watra - ogień sym­
bolizujący walkę o wolność 
narodową i społeczną oraz 
pięcioramienna gwiazda. (PAP)

We Włoszech zapanował spokój
W całych Włoszech po burzliwych demonstracjach anty­

faszystowskich ostatnich dni, w niedzielę zapanował spo­
kój w oczekiwaniu na debatę parlamentarną, która odbyć 
się ma w środę nad sytuacją powstałą w kraju.

W niedzielę ludność Palermo uczciła pamięć ofiar bru­
talnej akcji policji. W pogr-cmic osób, które zginęły wsku­
tek oddania przez policję 'trałów do tłumu, wzięło udział 
tysiące mieszkańców miasta. (PAP).
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Redaktor naczelny — Leonard 
Wąchalski, zastępca redaktora 
naczelnego 1 kierownik działu 
publicystyki — Eugeniusz Kitz- 
mann, sekretarze redakcji — 
Marian Flejsierowicz i Wiesław 
Porzyckl, kierownicy działów: 
miejskiego — Eugeniusz Cofta,
sportowego — Tadeusz 
marek, terenowego — 

Pieprzyk.

Kacz. 
Józef

Dzisiejszy serwis informaeyj- 
no-poUtyczny do druku przy­

gotował Feliks Biłoś.

Dwie drogi świata
Przemówienie Osiapa Dłuskiego 

na sesji Biura Światowej Rady Pokoju

TAelegat Polski, poseł Ostap Dłuski wygłosił na 
sesji Biura Światowej Rady Pokoju prze­

mówienie, które zostało wysłuchane przez delega­
tów z głęboką uwagą. Powiedział on m. in.:

Wielkim problemem naszych 
czasów jest problem wygrania

■GŁOS OBSERWATORA

Bliżej Mongolii
W 39 rocznicę rewolucji

dniu 11 lipca 
naród mongol­
ski obchodzi 39 

rocznicę Mongolskiej 
Rewolucji Ludowej.

Z odległą, bratnią 
Mongolią, łączą Pol­
skę szerokie więzy 
przyjaznej współpra­
cy. Rozwinęły się one 
szczególnie owocnie 
w ostatnich latach. 
Ale mają też swoją — 
i to dawną i ciekawą 
— historię.

Do różnych, najbardziej 
nawet niedostępnych za­
kątków świata docierały 
stopy polskich wędrowców. 
Z wieloma przedziwnymi 
nieraz stanowiskami czy 
godnościami były w historii 
nazwiska Polaków. Ale że­
by nasz rodak mógł zostać... 
„Żywym Buddą”?

Mongolii badania naukowe. !
Specjalne podziękowania 
uzyskał dr Stanisław Po- 
krzywnicki, docent Akade­
mii Medycznej w Łodzi, któ 
ry jako pierwszy lekarz I 
polski na ziemi mongolskiej ; 
zapoznawał mongolskich le­
karzy ze zdobyczami współ 
czesnej anastezjologii. Wiel 
ką sympatię wśród mongol- i 
skich słuchaczy zdobył ze- i 
spół „Mazowsza”. i

Również z Mongolii przy­
bywają do naszego kraju 
naukowcy i technicy. Stu­
denci z Mongolii kształcą ' 
się w Akademii Górniczo- ' 
Hutniczej w Krakowie oraz 
na Uniwersytecie Warszaw 
skim. Odwiedzają Polskę 
mongolskie zespoły arty­
styczne.

A wkrótce — jak wieść 
niesie — będziemy w Mon- ' 
golii budować zakłady .< 
przemysłowe.

Krzysztof Zarewicz

BOSKI POLAK

pokoju zapobieżenia rozpęta­
niu nowej wojny. Naród nasz 
powitał z radością myśl zrodzo 
ną na ziemi radzieckiej, że 
wojna nie jest rzeczą nieunik­
nioną. Uważamy, że ze wszyst 
kich koncepcji teoretycznych i 
politycznych naszej epoki naj­
ważniejsze jest założenie, iż 
uniknięcie wojny światowej 
jest możliwe.

Dlegacja polska popiera z 
całego serca propozycje nasze­
go przewodniczącego prof. Ber 
nala» by zwołana została o- 
gólnoświatowa konferencja, 
w której wzięliby udział przed 
stawiciele wszystkich krajów 
i wszystkich rządów.

Zgadzamy ssię też z wysunię 
tym przez prof. Bernala pro­
gramem, który ma być zapro­
ponowany przez naszą konfe­
rencję i przewiduje: zakaz do­
świadczeń z bronią nuklearna, 
likwidację baz wojskowych 
na obcych terytoriach, ochronę 
suwerenności terytorialnej 
wszystkich krajów, zakaz lo­
tów samolotów z bombami nu­
klearnymi na pokładzie nad 
obcymi krajami.

Mają to być kroki w kie­
runku całkowitego i kontrolo­
wanego rozbrojenia.

Nie powinniśmy zapominać, 
że z jednej strony jesteśmy 
świadkami wzrostu odweto­
wych tendencji wobec Polski 
i Czechosłowacji ,a z drugiej 
— wzmagających się wciąż 
wysiłków Bundeswehry i 
władz Niemieckie i Republiki 
Federalnej w kierunku uzyska

nia — dzięki protekcji rządu 
amerykańskiego — broni ato­
mowej.

Do czego ma służyć broń nu­
klearna w ręku militarystów 
zaohodnioniemieckich, jeśli je­
dnocześnie domagają się oni 
terytoriów polskich i czecho­
słowackich, nie mówiąc już o 
zaprzyjaźnionej z Polską Nie­
mieckiej Republice Demokra­
tycznej.

Ktoś powie, być może, że 
my, Polacy, jesteśmy przeczu­
leni, gdy chodzi o niebezpie­
czeństwo niemieckie. Mieli­
śmy jednak ten smutny przy­
wilej, że doskonale poznaliśmy 
bestialstwo militaryzmu nie­
mieckiego. Bardziej niż kiedy­
kolwiek można dziś stwierdzić, 
że ludzkość ma przed sobą 
dwie drogi. Jedna, która pro­
wadzi do pokoju, i druga, któ­
ra prowadził do zagłady.

Jesteśmy pewni* że narody 
odniosą zwycięstwo nad siła­
mi śmierci. (PAP)

Przed wyborami w USA

Rosną szanse Kennedyego
Wybór Kennedyego na kandydata demokratów na prezy­

denta Stanów Zjednoczonych w nadchodzących wybo­
rach jest prawie pewny. W ciągu ostatnich godzin pozycja 
Kennedy’ego uległa tak wyraźnemu wzmocnieniu, że posta­
wiła go bezapelacyjnie na czele wszystkich pretendentów do 

nominacji na kandydata partii demokratycznej.

T ózef Szczepan Kowa- 
''lewski, młody, zdol 

ny filoleg i historyk, za dzia 
łalność w wileńskim To­
warzystwie Filomatów i Fi 

’ laretów został zesłany przez 
> carskie władze do Kazania. 

। Kontynuował tam pracę 
naukową — nauczył się ję- 

izyka perskiego, arabskiego, 
tatarskiego i tureckiego, za 
pragnął poznać język man­
dżurski i mongolski. Dopo­
mógł mu w tym uniwersy­
tet kazański, wysyłając Ko- 

\ Walewskiego do krajów 
’ Buriatów-i Mongołów.
/ Młody uczony podróżo- 

: wał po Mongolii, odwiedzał 
koczowników, ślęczał w bi­
bliotekach klasztornych, 
gdzie przepisywał stare

<; księgi i rękopisy. Zyskał 
; przyjaźń i zaufanie. Tak 

, duże, że obwołano go chu- 
biłganem — czyli „Żywym 
Buddą”. „Boskość” nie prze 

ł szkodziła jednak 33-letnie- 
\ mu wówczas Polakowi w 

1 dokończeniu swej pracy.
Prof. Rinczen, dyrektor 

Instytutu Językoznawstwa 
i' w Ułan-Bator, najwybitniej 

szy dziś znawca mongol­
skiej literatury, pisarz, hi- 

[ storyk, filozof, badacz 
' folkloru a przy tym poli­

glota i tłumacz — w rozmo- 
J wach z Polakami, którzy 
/ go odwiedzają, z dużym u- 

1 znaniem opowiada o pracy 
i badawczej Józefa Szczepa­

na Kowalewskiego, wspo­
mina o innych, starych i 
nowszych przejawach pol­
sko-mongolskiej współpra- 

! cy kulturalnej.

Simnabiuka u/ W lat na ml a

Młodzież szkolna w Wietnamskiej Republice Demokratycznej. 
Na zdjęciu: Poranna gimnastyka nad rzekę.

Fot. — CAF

Delegaci popierają 
naszą inicjatywę

Szereg uczestników sesji w 
swoich wystąpieniach nawią­
zało do spraw poruszonych 
przez delegata Polski. Tak np. 
przedstawiciel ruchu obroń­
ców pokoju Zachodnich Nie­
miec stwierdził, że plan Ra­
packiego jest nadal celem 
dążeń ruchu pokojowego NRF. 
Przedstawiciel Włoch, poseł 
Luzzato oświadczył, że plan 
Rapackiego nic nie stracił ze 
swej aktualności i że jego re­
alizacja przyczyniłaby się nie 
wątpliwie do utrwalenia 
pokoju w Europie. Wagę za­
gadnień poruszonych przez de 
legata Polski podkreślili tak­
że przedstawiciele Francji, Bel 
gil i NRD.

Z inicjatywy polsko-francu­
skiej odbyło się zebranie przed 
stawięjełi państw sąsiadują­
cych z Niemcami w celu oprą 
cowania tekstu oświadczenia 
w sprawie remilitaryzacji Nie 
mieć zachodnich. W zebraniu 
tym wzięli również udział

Jak wiadomo, konwent par­
tu demokratycznej rozpoczyna 
się w Los Angeles we wtorek 
nad ranem czasu warszaw­
skiego.

O bezapelacyjnej przewadze 
Kennedy’ego świadczą nastę­
pujące fakty:

® Harry Truman oświad­
czył, że nie będzie uczestniczył 
w konwencji partii demokra­
tycznej. „Jego” kandydat, se­
nator Symington, stracił wszel 
kie szanse zostania kandyda­
tem demokratów.
0 Gubernator stanu Kali­

fornia Brown oświadczył w 
niedzielę oficjalnie, że wypo­
wiada się za kandydaturą 
Kennedy’ego. Kalifornia jest 
jednym z najbardziej wpływo­
wych i decydujących stanów 
reprezentowanych na konwen­
cji.

W jednolitym dotąd blo­
ku delegacji ze stanów połud­
niowych popierających sena­
tora Johnsona nastąpił pierw­
szy wyłom. Przewodniczący 
delegacji stanu Północna Ka­
rolina wypowiedział się za no­
minacją Kennedy’ego.

Delegacja stanu Illinois 
w swej większości wypowie­
działa się za Kennedym.

Gubernator ze stanu 
Iowa oświadczył, że większość

spośród 26 delegatów repre­
zentujących ten stan na kon-. 
wencji, głosować będzie za 
Kennedym.
0 Do umocnienia pozycji 

Kennedy’ego przyczyniło się 
także poparcie wyrażone ostat­
nio Kennedy’emu przez czoło­
wych przywódców związków 
zawodowych.

Adlai Stevenson, który już 
dwukrotnie kandydował z ra­
mienia demokratów w wybo­
rach prezydenckich oświad­
czył, że nie będzie ubiegał się 
o nominację. (PAP)

Działdowo

NASZE KONTAKTY

Y1U iele składa się na to, 
* * że Polska w Mongolii 

i Mongolia w Polsce są co­
raz lepiej znane. Wymiana 
towarowa w ciągu ubie­
głych czterech lat wzrosła 
dziesięciokrotnie. Do zbli­
żenia obu narodów przy­
czyniły się wzajemne wizy­
ty delegacji rządowych obu 
krajów.

Odwiedzają Mongolię poi 
scy inżynierowie, handlow­
cy, spółdzielcy. Duże uzna­
nie zdobyli sobie łódzcy an 
tropolodzy, z prof. Michal­
skim na czele, którzy przez 
pewien czas prowadzili w

Gospodarka dla wszystkich

przedstawiciele Niemiec 
chodnich i NRD. (PAP)

Za-

Kiszi ustąpi 
w środę?

Według oświadczenia sekre­
tarza gabinetu japońskiego 
na poniedziałkowej konferen­
cji prasowej, obecny rząd ja­
poński ustąpi już w środę, 
jeżeli partie opozycyjne zgo­
dzą się na to, by nowy pre­
mier został w czwartek miano 
wany przez parlament. (PAP)

Pożyteczne hobby
Oryginalne i bardzo poży­

teczne dla całej załogi „hob­
by” mają niektórzy pracowni­
cy wojewódzkiej hurtowni 
wyrobów przemysłu chemicz­
nego w Bydgoszczy. Obszerne 
piwnice ciągnące się na głę­
bokości 8 metrów pod gma­
chem i podwórzem hurtowni 
wykorzystali oni na... uprawę 
pieczarek. Hodują je w go­
dzinach wolnych od pracy z 
takim zamiłowaniem, że uzys­
kują znacznie lepsze zbiory 
niż zawodowi „pieczarkarze” 
z fortów toruńskich. Bywają 
dnie, że z plantacji liczącej 
250 m kw. hurtownia dostar­
cza różnym zakładom gastro­
nomicznym po 80 kg tych 
smacznych grzybów.

Całkowity dochód z tej „pro 
dukcji ubocznej” przeznacza 
się bowiem na budowę za­
kładowego ośrodka wczasowe­
go w prześlicznie położonej 
Smukaie. Hurtownia wznosi 
tam nowoczesny murowany 
gmach oraz 15 cztero-osobo- 
wych demków campingowych.

PAP

Kurzętnika do Dział-! 
dowa przez Lidzbark» 

jedziemy niecałą godzinę, j 
Dla samochodu to drobiazg: 
tym więcej, że pod kołami ; 
wstęga wspaniałej szosy,; 
ale dla wojsk przed 550 ! 
laty był to wysiłek olbrzy- ; 
mi. Proszę sobie wyobra-; 
zić, że przez wzgórza i do- • 
liny musialy w ciągu jed- i 
nego dnia przejść około ; 
60 kilometrów. Tu, w Dział l 
dowie, rozdzieliły się na; 
dwie części, jedna 12 lipca! 
1410 roku ruszyła na Ni- 5 
dzicę, a druga na Dąbrówno. ; 
Tę ostatnią prowadził nic • 
kto inny jak człowiek spod ! 
Grunwaldu — Jan, które-; 
mu krzyżacy dobrze dali; 
się we znaki. Jagiełło li-! 
czył na powodzenie pośplc- ; 
chu i wyprzedzenie krzy-; 
żaków. !
TA zisiejsze Działdowo ! 

sprawia bardzo miłe: 
wrażenie. Rynek w nowej; 
szacie. Restauracja lada I 
dzień otworzy swoje po-t 
dwoje, by pokazać nowe; 
wnętrze. A że już wieczór, • 
szukamy noclegu. Przechód ! 
nie pokazują nam pokoj-c; 
noclegowe przy dworcu ko • 
lejowym. Nasz rekonesans! 
stwierdza, że te pokoje urą ; 
gają wszelkim zasadom; 
schludności. ;

TW iestety Działdowo, mi- ;
1 ” mo iż jest miastem • 

powiatowym — nie ma ani! 
hotelu ani schroniska PTTK, ; 
a bar w którym przed mie ; 
siącem musieUśmy jeść ko- S 
lację, nie miał ani zakąsek, ! 
ani nawet najbardziej po- ; 
pularnych gatunków pa- • 
pierosów. Być może, otwar ! 
cie restauracji poprawi tę; 
sytuację, (jh)

Koordynacja przekreśla legendy
Gdyby strukturę organizacyjną na­

szego przemysłu potraktować formal­
nie, to „Cegielskiego” należałoby „roz­
parcelować” między 5 zjednoczeń 
branżowych. „Cegielski” należy bo­
wiem do Zjednoczenia Przemysłu Ta­
boru Kolejowego, a produkuje także 
obrabiarki — będące domeną Zjedno­
czenia Przemysłu Obrabiarkowego; 
silniki — wchodzące w zakres Zjed­
noczenia Przemysłu Okrętowego; ło­
żyska toczne — przypadające Zjedno­
czeniu Przemysłu Wyrobów Precy- 
cyjnych itd. Podobne przykłady moż­
na znaleźć niemal w każdym przed­
siębiorstwie, nie tylko w Polsce.

znajduje się poza zasięgiem władz 
branżowych.

Jak powiedziałem na wstępie jest 
to zjawisko normalne i nie ma nic 
wspólnego z partyzantką gospodarczą. 
Gdybyśmy bowiem rozpoczęli zaspo­
kajanie potrzeb rynku na takie np. 
pralki od powołania Centralnego Za­
rządu Pralek, to jestem pewien, że 
z miejsca wyłoniłaby się uargumen- 
towana konieczność budowy potęż­
nych fabryk, zatrudnienia setek urzęd 
ników planistów, zaopatrzenia, zbytu 
itd. a wolne moce w starych fabry­
kach, byłyby do dziś nie wykorzysta­
ne. A obecnie — gdy zwiększyły się

BGo umie i może

ielobranżowość fabryk jest zja- 
* ’ wiskiem światowym, a postę­

pująca specjalizacja wcale tego zja­
wiska nie przekreśla.

Niech więc Czytelników nie dziwi 
fakt, że na 106 istniejących w Polsce 
branżowych zjednoczeń przemysło­
wych aż około 70 z nich nie skupia, 
nie planuje rozwoju i nie koordynuje 
całości produkcji swojej branży. Np. 
produkcją odzieży, zajmuje się u nas 
11 jednostek nadzorczych i 3 resorty; 
produkcją lub przetwórstwem gumy 
— 5 resortów; produkcją materiałów 
budowlanych 6 resortów; a 40 proc, 
krajowej produkcji mebli. 50 proc, 
przetwórstwa owocowo-warzywnego

dostawy cienkiej blachy pralek
jest na rynku coraz więcej i to bez 
centralnego zarządu. Produkuje je 
każdy, kto umie i może.

To przypadki, ale.. -

TV iemniej jednak w warunkach nie- 
doskonałej wymiany informacji 

między zjednoczeniami i resortami -— 
o tym co, kto, gdzie i ile produkuje, 
jakie ma wolne moce i jakie zamie­
rzenia na przyszłość — oraz występu­
jących tu i ówdzie tendencji do par­
tykularyzmu, mogą się zdarzać i rze­
czywiście się zdarzają przypadki nad­
miernego rozwijania produkcji pew­
nych wyrobów i dublowania inwesty­
cji przy niedorozwoju innych.

Stwierdzono np. brak koordynacji

zamierzeń inwestycyjnych w prze­
twórstwie owocowo-warzywnym. By­
wało, że 2 różne piony budowały w 
tym samym rejonie przetwórnie nic 
o sobie nie wiedząc. Powołana komi­
sja koordynacyjna zakwestionowała 
celowość 31 inwestycji (spośród 116 
przejrzanych) na sumę 138 min. zł.

Stwierdzono, iż mimo „radosnej 
twórczości” w sposobie wykorzysta­
nia fundjuszów interwencyjnych w lar 
tach 1956/59, nadmiaru mocy w prze­
mysłach odzieżowym i obuwniczym 
oraz dużych remanentów towarowych, 
rady narodowe w dalszym ciągu prą 
na inwestycje w tych branżacĄ, pod­
czas gdy istniejące już zakłady pra­
cują ledwo na jedną zmianę.

Zakwestionowano celowość dublo­
wania inwestycji w przemyśle mięs­
nym na sumę 251 min. zł.

Zebrane dane o stopniu wykorzy­
stania mocy wszystkich — rozproszo­
nych po rozmąi^ych pionach — od­
lewni, przekreśliły legendę o niedo­
rozwoju bazy odlewniczej w Polsce. 
Okazało się, że możemy nie tylko za­
rzucić kraj odlewami, ale poważne ich 
ilości eksportować. Do podobnego 
stwierdzenia upoważnia zsumowanie 
mocy wszystkich przyzakładowych 
narzędziowni itd. itp.

Wszystkie te fakty upoważniły rząd 
do podjęcia w dniu 9 czerwca br. 
uchwały o współpracy i koordynacji

branżowej w gospodarce narodowej. 
Uchwała może i powinna przynieść 
społeczeństwu duże i natych­
miast odczuwalne korzyści.

Pomoc słabszym

T I chwała ta, nie zmieniając w ni- 
czym istniejącej struktury orga­

nizacyjnej przemysłu i szanując wza­
jemną niezależność producentów po­
dobnych wyrobów, nakłada na nich 
rygorystyczny obowiązek stworzenia 
stałej więzi branżowej (w postaci ko­
misji koordynacyjnych) pozwalają­
cych na właściwe wykorzystanie mo­
cy produkcyjnych, określanie rozmia­
rów i lokalizacji inwestycji, rejoniza­
cję specjalizacji produkcji, organiza­
cję kooperacji, a także stosowanie 
jednolitych i prawidłowych norm, cen, 
stawek płac itp.

Ważne jest również to, iż u podstaw 
wzajemnych porozumień wytwórców 
różnych pionów leży zasada, że pro­
ducent w danym rejonie lub branży 
najsilniejszy zwany w uchwale „wio­
dącym”, musi w interesie ogólnospo­
łecznym udostępniać słabszym wy­
twórcom tej samej branży wszystkie 
swoje osiągnięcia organizacyjne, tech­
niczne i technologiczne, służyć im 
wszechstronną radą i pomocą, aż do 
czasowego delegowania specjalistów 
włącznie.

Piotr Chojnacki



KORESPONDENCJA „GŁOS“ | GOSPODARKA -----------------------

Prawo i życie [

Prokurator nie tylko oskarża
Właściwie dopiero od roku 1956 prokuratorski nad­

zór ogólny zaczął odgrywać w naszym życiu pu­
blicznym istotniejszą rolę. Wtedy bowiem wykrystalizo­
wała się właściwa koncepcja i skonkretyzowały się 
kierunki działania tego nadzoru.

Mimo krótkiego, bo zaledwie czteroletniego okresu 
działania, wdzór ogólny wieloma faktami udowodnił, 
jak wielką rolę ma on do spełnienia w systemie instytu­
cjonalnych zabezpieczeń praworządności, zmierzających 
do tego, by w naszym państwie było jak najmniej krzywd 
i niesprawiedliwości. Najlepiej świadczą o tym liczby.

W minionym roku organa 
prokuratury — bądź z 

własnej Inicjatywy, bądź też 
w wyniku skarg obywateli lub 
sygnałów prasowych — prze­
prowadziły analizę legalności 
prawie 40 tysięcy decyzji ad­
ministracyjnych.

Z tej liczby 738 decyzji za­
skarżono. , . ,

Największa liczba zaskarzen 
dotyczyła spraw lokalowych 
i orzeczeń organów administra 
eji rolnej.

Nadzór prokuratorski ode­
grał również dużą rolę w pod 
niesieniu poziomu orzecznic­
twa karno-administracyjnego. 
Ingerował on w tych wypad­
kach, gdy kolegia kamo-admi 
nistracyjne wydawały orzecze 
nia bez uprzedniego przepro-

wadzenia postępowania dowo­
dowego, wymierzały kary nie­
współmierne do szkodliwości 
społecznej czynu, lub dopusz- 

j czały się innych istotnych u- 
chybień. W minionym roku 
prokuratura zaskarżyła ponad 
2 tysiące takich orzeczeń.
Usprawnić system rozjemczy

Nadzór nad przestrzeganiem 
prawa pracy wyraził się głów 
nie w nadzorze nad działalno­
ścią komisji rozjemczych. W 
latach 195S—1960 terenowe 
prokuratury występowały oko 
ło 2 tysiące razy, reagując na 
n aruszenie zasad postępowa- 
nia.

Niezależnie od interwencji 
w konkretnych sprawach, Pro 
kuratura Generalna przekazy-

SZATAN Z VII KLASY

Nie wiadomo jeszcze ja­
ki tytuł będzie nosił ten 
film, w każdym razie wszy 
scy wiedzą już o co cho­
dzi: oędzie to adaptacja fil 
mowa znanej powieści Ma 
kuszyńskiego. Ponieważ pi 
sal on o ostatniej klasie 
ówczesnego 7-letniego gim 
nazjum — u nas wypadało 
by to nieco inaczej, stąd 
perypetie z tytułem. Poza 
tym film uwspółcześniono, 
a na główną bohaterkę wy 
brano młodziutką student­
kę polonistyki — Połę Rak 
sa, która — o dziioo! — 
wcale nie chce zostać ak­
torką. Reżyseruje Maria 
Kaniewska, która, „zrobi­
ła” nasz najbardziej kaso­
wy film „Awantura o Ba­
się”. Ze znanych aktorów 
grają: Stanisław Milski, Ry 
szard Barycz; w roli „Sza 
tana’ — Józef Skwark ze

spragnionymi innego życia 
słymi dziećmi stanowią te 
mat filmu, którego punk­
tem kulminacyjnym jest
pełen grozy obraz kata-
strofy po zerwaniu tamy. 
Film wzbudzi na pewno za 
interesowanie widzów.

wała odpowiednim organom 
wnioski, zmierzające do u- 
sprawnienia systemu rozjem­
czego. Ponadto prokuratury 
badały regulaminy pracy pod 
kątem ich zgodności z prawem 
oraz udzielały ochrony praw­
nej osobom ujawniającym 
nadużycie gospodarcze.

/A statnio coraz bardziej 
rozszerza się nadzór pro 

kuratorski nad legalnością 
uchwał rad narodowych. 
Wkracza on w wypadku ła­
mania lub naruszania dyscy 
pliny finansowej, np. w wy­
padku dokonywania wydat­
ków wbrew przepisom, nie- 
u motywowanego umarzania 
należności, skarbu państwa 
nakładania lub danin publicz 
nych bez wystarczającej pod 
stawy prawnej.
Organa* prokuratury stwier­

dziły m. in. naruszenia prze­
pisów przy sprzedaży domów 
mieszkalnych i działek budów 
lanych oraz bezpodstawne 
zwalnianie od obowiązku 
wpłacania kaucji mieszkanio­
wych. Były również wypadiki 
gdy rady narodowe podejmo­
wały uchwały dotyczące bez­
pieczeństwa, spokoju i porząd­
ku publicznego, które zawiera 
ły postanowienia ograniczają­
ce w sposób nieuzasadniony 
swobody obywatelskie i bez­
podstawnie rozszerzały repre­
sje karne na czyny, wobec któ 
rych prawo takich represji nie 
przewiduje. Prokuratury in­
gerowały również w wypadku, 
gdy rady narodowe niesłusz­
nie podwyższały ceny, opłaty 
j taryfy. Prokuratura ingero­
wała również, gdy rady naro­
dowe wkraczały w uprawnie-, 
nia innych organów’.

Jak zapobiec?
^A drębny i niezmiernie do- 

niosły rozdział stanowią 
tzw. wystąpienia pośledcze 
prokuratury. Celem ich jest 
wskazanie, jakie warunki w 
danej jednostce gospodarczej 
ułatwiły popełnienie . prze­
stępstwa i co należy uczynić, 
aby podobnym przestępstwom 
zapobiec na przyszłość.

Uchwalony ostatnio przez 
Sejm Kodeks Postępowania 
Administracyjnego wrprowadza 
w dotychczasową praktykę nad 
zoru ogólnego nader istotną 
zmianę.

Dotychczas prokuratura kon 
trolowała decyzje już podjęte.

Obecnie prokurator uzysku­
je uprawnienie nie tylko do 
zgłoszenia sprzeciwu w stosun 
ku do decyzji ostatecznej, pod 
jętej w czasie postępowania 
administracyjnego (o ile de­
cyzja ta narusza obowiązują-

cy porządek prawny), lecz tak­
że do zwracania się o wszczę­
cie postępowania oraz doudzia 
łu na prawach strony we wszy 
s-tkich fazach toczącego się po 
stępowania.

Istotny czynnik
rPakie rozszerzenie kompe- 

tencji prokuratury w spo 
sób wyraźny zwiększa możli­
wości działalności zapobiega- 
wczo-pr ewency jne j.

Znaczna część działalności 
prokuratury w zakresie nadzo 
ru ogólnego opierała się na 
sygnałach jakie dostarczały 
skargi i wnioski. Jest to dow o 
dem, jak istotnym czynnikiem 
stały się głosy obywateli w 
procesie umacniania prawo­
rządności. Ale prócz tego na­
suwa się jeszcze jedna myśl. 
Słowo: prokurator — kojarzy 
nam się zwykle z sytuacją, 
gdy w stronę sędziowskiego 
podium padają słowa: „W imię 
niu Polskie i Rzeczypospolitej 
Ludowej oskarżam...”

Prokurator ma jednak do 
spełnienia rolę dwustronną i 
spełnia ją. Nie tylko strzeże 
interesu państwa, interesu o- 
gółu, lecz ingeruje również 
wówczas, gdy interes pojedyn 
czego obywatela został niesłu­
sznie wystawiony na szwank.

Tadeusz Jędrzejewski

Może bv i u nas?

Leczenie szpitalne 
w domu

W warszawskiej dzielnicy 
Mokotów wprowadzono sy­
stem leczenia szpitalnego cho­
rych w... domu. Oczywiście — 
zostało to pcuyktowane złem 
koniecznym, mianowicie cias­
notą miejsc w szpitalach. Eks­
peryment, dzięki dobrej orga­
nizacji dał dobre wyniki. 
Chorzy, przebywający w do­
mu, są traktowani tak samo 
jak p^jenci w szpitalu. Co­
dziennie odwiedzają ich leka­
rze i pielęgniarki, stosując 
■odpowiednie zabiegi. W ra­
zie potrzeby chorzy są prze­
wożeni na badania do szpita­
la. Jak donosi „Życie Warsza­
wy”, pacjenci przebywający 
na leczeniu w domu są zado­
woleni z tego systemu. Jasne, 
że musi być on oparty na 
ścisłym powiązaniu ze szpita­
lem.

Może by i u nas spróbować 
podobnej metody? Również 
poznańskie szpitale są prze­
pełnione. Udany eksperyment 
warszawski poddajemy pod 
rozwagę Wydziału Zdrowia.

(b)

Notatki kijowskie

szkoły łódzkiej. Na Zdjęciu 
Józef SkwarkPola Raksa, 

i St. Milski. (w)

,TAMA NA PACYFIKU'

Książkę pod takim tytu- 
napisała Marguerite 

Duras — i powieść ta sta- 
fd się francuskim bestsel- 
,crem tłumaczonym na kil 
kanaście języków. Scena- ■ 
nusz filmoicy według niej , 
opracował znany pisarz 
amerykański 1 rvin Shaw we 
sPół z niemniej sławnym 
reżyserem Rene elemen­
tem. Wśród obsady aktor- 
skiej — znani aktorzy wło 
&oy i amei ykańscy: Jo Van 

leet (matko) Silpana Ma- 
gnano. Alida Valli i nie- 
zwy^ popularny aktor 

pokolenia amery- 
i ^n' — Anthony Per
^ns. Rzecz dzieje się w śro- 
uow^sku kolonistów upra- 
^wjących ziemię, zagrożo- 

^^y Pacyfiku, 
nn przywiąza-

$ tej ziemi matką, a jej

ZWYKŁA SZKOŁA
Praskowia Potapowna Siereda, dy­

rektor 70 szkoły średniej w Kijowie nie 
ukrywa trudności. — Nasza szkoła — 
mówi — nie wyróżnia się niczym szcze­
gólnym. Jak widzicie, budynek nie no­
wy...

Rzeczywiście, nie najnowszy budy­
nek, 1500 uczniów, podzielonych na 
40 klas (nauka na 2 zmiany!), 70 nau­
czycieli, 3 grupy tzw. przedłużonego 
dnia, brak auli, brak sali gimnastycz­
nej...

A teraz odwrotna strona medalu.
W szkole wciela się stopniowo w ży­

cie nowe zasady nauczania, zgodnie 
z ostatnią reformą szkolnictwa. Są to 
zasady — ogólnie biorąc — politechni­
zacji. Polega ona nie tylko na zaję­
ciach w gabinetach fizycznym, che­
micznym, elektrotechnicznym, w ogro­
dzie szkolnym, lecz także na zajęciach 
praktycznych w szkolnych warszta­
tach. Klasy V, VI i VII przechodzą w 
tych warsztatach kurs obróbki drewna 
i metalu (dziewczęta — kurs robót ręcz­
nych i obróbki metalu).

Uczniowie klas VIII, IX i X jeden 
dzień w tygodniu dzielą między pracę 
w opiekuńczym zakładzie pracy (w tym 
wypadku — fabryka motocykli), a wy­
kłady teoretyczne dotyczące wykony­
wanej pracy.

Praskowia Potapowna komentuje:
— Tą drogą nasi uczniowie nabywa­

ją od razu w szkole kwalifikacje za­
wodowe, uczą się szacunku dla pracy. 
A szacunek dla wysiłku ludzkiego — to 
szacunek dla człowieka...

MIESZKANIA. MIESZKANIA...
W Kijowie w tym roku wybudowa­

ne będą 22 nowe szkoły. Poza tym: pa-

Korespondencja własna

łac sportowy obliczony na 10.000 miejsc, 
nowy cyrk stały, nowy teatr lalek, no­
wy teatr dramatyczny z 1000-osobową 
widownią, dwa nowe hotele — w sumie 
1180 pokoi, pierwszy odcinek metra i — 
oczywiście — mieszkania.

Globalnie — dla całego Kijowa — 
wygląda to tak: 700 tys. m2 nowej po­
wierzchni mieszkalnej w 1960 roku i 
5.200 tys. m2 tejże powierzchni w cią­
gu najbliższych lat siedmiu.

— Wówczas — mówi dyrektor „Ki- 
jewprojektu”, inż. Szyło — będzie moż­
na wprowadzić nowy metraż... Obecnie 
przyjmujemy 6 m2 na jednego miesz­
kańca, po 7 latach będzie 9 m2...

Inżynier Szyło sypie cyframi jak z 
rękawa:

— W 80-ciu procentach budownic­
twem nowych domów dysponuje Gori­
społkom (Miejska Rada Narodowa).
20 proc. — to budownictwo 
cze i indywidualne.

Gorispołkom buduje domy 
ne z funduszów własnych i

spółdzieł-

mieszkal- 
z fundu-

szów przekazanych mu przez zakłady 
pracy. Rozdział wybudowanych miesz­
kań dokonywany jest według wniesio­
nych wkładów. (1 m2 kosztuje 1.250 
rubli). W ten sposób zakłady pracy 
(ściślej: dyrekcje i organizacje związ­
kowe) zajmują się przydzielaniem 
mieszkań dla swych załóg. Gorispoł­
kom natomiast, wybudowane z włas- . 
nych funduszów mieszkania przydzie-

Na odległych łowiskach
Polscy rybacy obchodzili swoje święto (29. VI.) na dale­

kich łowiskach. Niektórych dzień ten zastał na Morzu 
Północnym, u wybrzeży Anglii lub w pobliżu fiordów Nor­
wegii. Niezbyt odległy jest jednak czas, kiedy nasza flota 
rybacka przejdzie na połów w pełni dalekomorski — na 
Atlantyk. W ciągu najbliższych lat flota rybacka otrzyma
kilkanaście nowoczesnych
ków-zamrażalnL 
do 70 dni.
rjbecny sy- 

stem stat­
ków - baz jest 

dość skom­
plikowany.

Bez przerwy w 
czasie połowu 
między stat­
kiem - bazą, a 
portem macie­
rzystym musi 
kursować łącz 
nikowiec (od­
wozi złowiony 
ładunek i wta- 
ca z zaopatrzę 
niem dla załogi 
i pustymi becz 
kami). Trwa to

sumie od
10 do 15 drr,

nasze
poza tym 

obecne

Pozwoli to
trawlerów—-przetwórni i stat-
na przedłużenie okresu połowu

statki - bazy 
nie mają urzą­
dzeń do zamra 
żania lub do 
przetwarzania. 

Złowione ryby 
trzeba jak naj
szybciej dostarczyć do przetwórni na lądzie.

Na zdjęciu górnym supertrawler „Wda”, łowiący na 
Morzu Północnym — w chwili opróżniania (rozwiązywania) 
wora z połowem makreli. Jest to niezwykle pracochłonny 
połów. Rybę (zresztą bardzo dobrą) trzeba odglowiać i pa­
troszyć w trudnych warunkach ze względu na niezbyt wiele 
miejsca na niedużym przecież supertrawlerze.

O tym, że nasza flota rybacka potrzebuje morskich prze­
twórni, świadczy w pewnym stopniu zdjęcie drugie. W czasie

połowu na Morzu Północnym 
w sieć przypadkowo dostał 
się duży okaz rekina. Z braku 
urządzeń przetwórczych za­
łoga ograniczyła się tylko do 
wydobycia wątroby o wadze 
200 kg, którą w porcie macie­
rzystym przerobi się na tran. 
Reszta, a więc cały niemal re­
kin poszła za burtę (statek- 
przetwórnia przerobił by ca-
łego rekina na mączkę), 
właśnie pierwszy statek - 
twórnię otrzymała nasza 
w Dniu Rybaka, (jm)

Taki 
prze' 
flota

Fot. (2) — Z. Raciborski

la dzielnicowym radom narodowym, 
a te przeznaczają je na potrzeby lud­
ności pracującej w przedsiębiorstwach 
nieprodukcy j nych.

BEZ PUSTYCH KRZESEŁ.^
Milion dwieście tysięcy ludności li­

czy dziś Kijów, tak straszliwie zni­
szczony w czasie wojny, stolica 42-mi- 
lionowej radzieckiej Ukrainy. Miasto 
zatem przewyższa liczebnością miesz­
kańców naszą Warszawę. To już daje 
wyobrażenie o rozmiarach potrzeb ma­
terialnych i duchowych takiego ośrod­
ka.

Przeciętny kijowianin, jak mieszka­
niec każdego innego miasta, ma prawo 
postawić pytanie „dokąd dziś pójdzie­
my” i znaleźć na nie odpowiedź. Zna­
leźć ją nie trudno: teatry, opera, ope­
retka, filharmonia, kina (w tym jedno

Cg będziemy 
mogli kupić 
w Ili kwartale

Plan obrotów detalicznych 
w III kwartale ustalono w 
wysokości 50 miliardów’ zł.

Zaopatrzenie rynku w arty- 
kuły spożywcze będzie zado­
walające. Pewne bratki wystę­
pować mogą jedynie w takich 
artykułach, jak kasza grycza­
na, groch, fasola.

Przewiduje się natomiast 
zwiększenie dostaw artykułów 
przemysłowych na rynek. I 
tak np. przemysł ma zwięk­
szyć dostawy tkanin wełnia­
nych płaszczowych, męskich, 
damskich, wysokoprocento­
wych, flaneii, kretonów itp. 
Na zaopatrzenie ludności prze 
znaczono m. in. 71 min. m tka 
nin bawełnianych, 15 min. m 
jedwabnych, około 6 min. m 
lnianych.

Łatwiej będzie również o 
telewizory z ekranami 17_ca- 
iowymi. Ogółem przemysł do­
starczy na rynek 44 tys. teie- 
wiizorow. 34.500 motocykli i 
skuterów, przeszło 7 tys. mo­
torowerów, dużą ilość rowe­
rów, pralek itp. (API)

®lTK»aJEK
panoramiczne jedno stereokino),
estrada, cyrk... Nie licząc obiektów 
sportowych, rekreacyjnych (nad Dnie­
prem) i rozrywkowych (z dancingami 
włącznie).

Wrażenia?
Przede wszystkim niezwykle wysoka 

frekwencja w teatrach Kijowa, które 
nie znają problemu pustych krzeseł — 
bez względu na dzień tygodnia. I nie 
wynika to bynajmniej z „organizowa­
nia” widowni... I to właśnie — jeśli 
bym już koniecznie miał formułować 
odpowiedź na pytanie, co najbardziej 
mi się spodobało w Kijowie — owa 
masowość odbioru kultury, raczej — 
jakiś szeroko rozlany nurt ruchu umy­
słowego uderza przybysza i imponuje 
mu.

Nakładem Państwowych Wy 
dawnictw Technicznych uka­
zały się książki: Nawijanie 
cewek przyrządów elektrycz­
nych — J. Dobrski, stron 176, 
zł 18. W pracy omówiono ro­
dzaje i budowę uzwojeń i ich 
części składowych, wykony­
wanie i próby kontrolne ce­
wek wysoko i niskonapięcio­
wych oraz opisano narzędzia 
i przybory pomocnicze stoso­
wane przy wykonywaniu ce­
wek. Książka przeznaczona 
jest dla robotników przyuczo-
nych wykwalifiko wartych,

Józef Konecki

zatrudnionych w zakładach 
przemysłu elektrotechniczne­
go. Może być również pomocą 
dla rzemieślników — elektro­
mechaników.
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Przebudowę Rynku Łazarskie­
go przewidziano na koniec 
sierpnia. Wydział Gospodarki 
Komunalnej i Mieszkaniowej 
Prezydium RN m. Poznania 
zamierza jednak oddać rynek 
do użytku jeszcze przed 22 
lipca. Prace są daleko zaawan 
sowane i dlatego jest możli­
wość przyspieszenia terminu. 
Ta wiadomość ucieszy na pe­
wno mieszkanki Łazarza, któ­
re obecnie kupują towar w 
niezbyt wygodnych warun­

kach.
Fot. — K. Przychodzki

Program „Dni Młodości**

Regaty, zabawy
W tym roku dla rówieśni­

ków PRL i dla wszystkich 
innych pomyślano o nie lada 
atrakcjach: 22 i 23 lipca bę­
dą obchodzone „Dni Młodo­
ści”. Jak nas informuje orga-
nizator tej imprezy KM
Związku Młodzieży Socjali­
stycznej, program będzie bar­
dzo bogaty.

Uroczystości 22 Lipca odbę­
dą się nad Jeziorem Maltań­
skim. O godz. 15 rozpoczną 
się wielkie regaty kajakowe 
e puchar PKWN. Po nich 
prawdopodobnie startować bę 
dq wioślarze i łodzie kanadyj­
skie. Jednocześnie z regatami 
występować będą dwa mło­
dzieżowe zespoły muzyczne. O 
godz. 18 po raz pierwszy w Po 
znaniu wystąpi Zespół Pieśni 
i Tańca z Łowicza, a o godz. 
20—24 odbędzie się wielki 
bal „Święta Młodości”.

Po południu 23 lipca na pl. 
"Wielkopolskim koncertować 
będą młodzieżowe zespoły. O 
godz. 22 natomiast rozpocznie 
się występ Zespołu Pieśni i 
Tańca KM ZMS w Poznaniu 
„Wielkopolska”, (jk)

Znajomi z 
parku,

Znacie takie scenki? Facet 
wysiada z tramwaju, bi­

let rzuca na. ulicę? Znacie? 
No to posłuchajcie: pani za­
jada na ulicy czereśnie, pest­
ki wypluwa na trotuar... Zna­
cie? No to posłuchajcie: mama 
siedząca na ławce w parku 
daje dzieciom drugie śniada­
nie, papier z bułek wyrzuca 
na środek alejki. Znacie tak­
że? No to posłuchajcie tego: 
pewien pan wysiada z tram­
waju z trzema dużymi szkla­
nymi taflami pod pachą. 
Ktoś ze współpasażerów przy­
padkowo trąca w szybę i roz­
bija ją. Pan nie wymyśla, nie 
kinie, nie żąda odszkodowa­
nia (choć go do tego zachęca­
ją obserwatorzy wypadku),
lecz spokojnie pożycza w są­
siednim sklepie miotłę i... zmia 
ta rozsypane po chodniku i 
jezdni odłamki szkła. No i co?

Tego chyba nie znacie z 
codziennej obserwacji naszych 
rojnych i gwarnych ulic. 
A jednak jedna z naszych 
Czytelniczek 
taki obrazek 
znaniu.

zaobserwowała 
niedawno w Po-

Przyjechał 
cyrk „As“

Po występach gościnnych w 
Rumunii, Czechosłowacji, *NRD 
i ZSRR przybył do Poznania 
warszawski cyrk „As” pod dy 
rekcją Piotra Basty. Rozbił 
on swoje namioty na placu 
przy ul. Ratajczaka. Z’ pro­
gramem premierowym zespół 
wystąpi 16 bm. o godz. 19. W
progrąmie oprócz ekwili-
brystyki, akrobacji, groteski, 
żonglerki itp. — ciekawy po­
pis tresury wielbłądów. Wśród 
wykonawców — aktorzy CRS 
i NRD.

Początek . przedstawień — 
godz. 19; w soboty, niedziele 
i święta o godz. 15 i 19. (wch)

Z Paryża do Moskwy przez Poznań
Wzrasta ruch iurysiyczny

VV ielki, międzynarodowy szlak turystyczny wiodący
’ ’ gdzieś z Londynu poprzez Paryż, Berlin, Warszawę 

do Moskwy, nie ominął i naszego miasta. Mimo niesprzy­
jających warunków atmosferycznych w pierwszych dniach 
lipca nasilenie ruchu turystycznego w Poznaniu jest duże 
jak nigdy dotąd. W rejonie Starego Rynku spotkać można 
codziennie grupy zagranicznych wycieczkowiczów, fotogra­
fujących co ciekawsze obiekty architektoniczne.
\V Domu Turysty PTTK 

przy Starym Rynku 
panuje ożywiony ruch. Kie­
rownictwo Domu twierdzi, że 
leszcze nigdy dotąd nie miało 
do czynienia z taką ilością

zagranicznych wycieczek, jak 
to się dzieje obecnie. Zarezer­
wowano już miejsca na cały
lipiec sierpień. Ostatnio
gościła tu 56-osobowa wy-
cieczka

Czytelnicy piszą
redakcja odpomiada

ZAKŁAD ODMAWIA
S. K. — Poznań:

Technika 
w gastronomii

14 zakładów gastronomdcz- 
nych w Poznaniu ma własne 
pracownie garmażeryjne. Zao­
patrują one 21 zakładów w 
wyroby półgetowe. W ramach 
intensyfikacji i potanienia 
kosztów produkcji pozna ń- 
skie pracownie zostały ujęte 
w planie inwestycji i do 1963 
roku będą w pełni zmecha­
nizowane. To znaczy otrzy­
mają wyposażenie które umoż 
liwi mechaniczne wykonanie 
najbardziej uciążliwej pracy 
(obieraczki i szatkownice do 
jarzyn, kombajny mięsne itp.).

W najgorszych warunkach 
znajdują się obecnie bary 
mleczne. Niestety, mimo 
skromnego wyposażenia w 
sprzęt, zwracają one główną 
uwagę na urządzenie wnętrz 
lokali. W tej sytuacji dyrek­
cji barów przyjdzie z dużą 
trudnością obniżka wysokich 
kosztów produkcji, (z)

tramwaju
ulicy...
„No to co?”
Kiedy nieustępliwy 

tor zatrzymuje wóz, 
agresywny wyskakuje

konduk 
pasażer 
a mil-

czący dyskretnie opuszcza 
tramwaj. Kontroler przy po­
mocy konduktora chwyta a- 
gresywnego za ręce i odpro­
wadza do zajezdni. A jak my- 
ślicie — po czyjej stronie by­
ła sympatia obserwatorów? 
Oczywiście po stronie „bied­
nego” pasażera...

1 to także zaobserwował 
nasz Czytelnik w solidnym 
rzekomo mieście Poznaniu. 
! to także zatem dedykujemy
naszym 
mym z 
cy...

codziennym zna jo - 
tramwaju, parku, uli-

KAJ

Wygrane 
w „Delikatesach"

W „Delikatesach” nastąpiło na­
stępne losowanie bonów kawo* 
wych. Paczki — upominki (warto* 
ści 150 zł) przypadły w serii D/60 
na nr.:

Częściej, niestety, obserwu­
jemy inne obrazki. Oto 

znowu tramwaj — miejsce ob­
fitujące w najprzeróżniejsze 
rodaków rozmówki. Przednim ) 

z  !/• nn + mlpl* •

126, 
4322, 
16946,

156, 986, 1674, 3107, 3109, 3861,
4555, 5002, 8213, 8249,

19061, 19497, 20115,
23720, 25809, 27498, 29029, 30462,
32476,32826 , 35962 , 372)1, 39419, 
41856,. 41929 , 42383 , 42737 , 43929,

kiej, 
kwy 
niu.

W

młodzieży francus-
która w drodze do Mos- 
zatrzymała się w Pozna-

Najwięcej z ZSRR 
okresie lipiec — sierpień 
przewiną się przez Dom

Turysty 24 grupy ze Związku 
Radzieckiego, z których po 2 
na zmianę korzystają już obec 
nie z jego usług. Obecnie prze­
bywa np. w Poznaniu 21-oso-

ją się przed hotelem autoka­
ry wycieczkowe wioizące tu­
rystów z Londynu lub Pary­
ża do Moskwy. W hotelu tu­
ryści przebywają przeważnie 
tylko 1 dobę. Są to przeważ­
nie Amerykanie, Polacy z 
USA, Anglicy,’ rzadziej Fran­
cuzi. Ostatnio na przyikład 
barwiła tu 40-osobowa wy­
cieczka z Anglii udająca się 
dalej do Warszawy i Zakopa­
nego.
' Mimo braku odpowiedniego 
zaplecza (m. in. dużej sali ga­
stronomicznej) goście zagra­
niczni zadowoleni są z poby­
tu w „Bazarze”, zwłaszcza z 
dobrej kuchni, a także szyb­
kiej 1 sprawnej obsługi. Świa<d 
czą o tym liczne wyrazy u- 
znania wpisane do hotelowej 
książki życzeń.

Zenon Pociecha

Ostatnio zwolniłem się 
z pracy, aby — zgodnie z 

. zawezwaniem WKR — pod 
dać się badaniom lekar­
skim, związanym z obo­
wiązkiem służby wojsko­
wej. Słyszałem, że należy 
mi się w zakładzie za ten 
dzień zapłata, a tymcza­
sem odmówiono mi jej.

Red.: Pracownikowi, we 
zwanemu przez władze woj 
skowe w celach ewidencyj­
nych, jak i dla badania le­
karskiego, przysługuje pra 
wo do wynagrodzenia z za 
kładu pracy. W przypadku 
odmowy zapłacenia należ­
nej kwoty radzimy zwró­
cić się do komisji rozjem­
czej, istniejącej przy da­
nym zakładzie pracy.

(1060)

PROJEKTOWANE 
ZMIANY

Czytelniczka z Jeżyc: a
W 132 numerze „Głośu” 

przeczytałam z przeraże­
niem o planach „upiększe­
nia” Rynku Jeżyckiego. 
W tej sytuacji co się sta­
nie z targiem? W porów­
naniu z innymi rynkami 
w Poznaniu jest on najle­
piej zaopatrzony i skaso­
wanie go, lub przeniesie­
nie do jakiegoś odległego 
zakątka, byłoby niepowe-

bow a wycieczka 
s o wch oz owych.

Z Niemieckiej 
Demokratycznej

robotników

Republiki 
przybędzie

tego lata 16 wycieczek po 26 
osób każda. Jedna z nich o- 
puściła niedawno Poznań uda­
jąc się do Zakopanego. Po-
nadto zamówiły miejsca 
cieczki z Jugosławii i 
grupy samochodowe z 
ch o Słowacji.

Niezależnie od tego

3 wy 
liczne 

Cze_

' Dom
Turysty ma mnóstwo zamó­
wień od wycieczek krajowych, 
różnych grup szkoleniowych 
itp.

Nic dziwnego, że personel 
ma pełne ręce roboty i „wy­
chodzi ze skóry” aby podołać 
zwiększonym zadaniom pod­
czas sezonu.

I „Bazar** zapełniony

Już przy wejściu do hallu 
uderza gwar obcojęzycz­

nych rozmów. Panuje tu nie­
mal niepodzielnie język an­
gielski. Codziennie zatrzymu-

bez-IV poniedziałki, (dni 
’ ’ mięsne) pojawi się w

sklepach MHM i PSS kaszan­
ka, czyli kiszka krwista — 
z ryżem. Przed kilku tygod­
niami rozpoczęło ją produko­
wać przedsiębiorstwo garma­
żeryjne. Ponieważ kaszanka 
Z ryżem spotkała się z dużym 
popytem, wprowadza się ją
teraz 
dąży.

do powszechnej sprze- 
(z)

G)d kilku dni obowiązują 
nowe, niższe ceny mrożo 

nego mięsa końskiego. Mięso 
mrożone bez kości potaniało 
z 18 na 14 zł, z kością — z 
10 na 7 zł, bez kości III klasy 
— z 9 na 8 zł. (z)

Nowa nawierzchnia
na 60 ulicach

VV zeszłym roku uruchomiono na Golęcinie zakład pro­
dukcji grysu. Surowiec — bazalt sprowadzany jest

z własnego, zakupionego przez Prezydium RN m. Poznania, 
kamieniołomu na Dolnym Śląsku. W golęcińskim zakładzie 
bazalt przerabia się na wszystkie rodzaje kruszywa
nego do budowy dróg.
Dzięki zakładowi, do końca 

grudnia asfalt położony będzie 
na 30 km dróg. W zeszłym ro­
ku, w którym roczny przydział 
grysu wynosił około 300 ton, 
wyasfaltowano i wybrukowa­
no tylko 9 km. W przyszłym 
roku ponad 40 km ulic otrzy­
ma nową nawierzchnię.

potrzeb-

pomostem wsiada kontroler, 
prosi najbliżej stojących o ba­
lety. Jeden z pasażerów rea­
guje na to po prostu milcze­
niem. Drugi — mniejszym za­
pewne spokojem ducha ob­
darzony — z miejsca odpiera 
„atak”: „panie, przecież ja

44492, 
47836, 
51389, 
57095, 
62233, 
69416,

45655, 45970, 46696, 47025,
48000 , 48305 , 49023 , 50434,
51399, 51921, 52109, 56434,

9982, 
22954, 
31299, 
39472, 
44405, 
47216, 
50735, 
56657,

57614, 57759, 57964, 59439, 62055, 
62247, 62286, 64922, 68081, 68217, 
69467, 69472, 69906.

lVa poznańskich tynkach po 
jawiły się duże ilości bia 

lej kapusty, buraków, cebuli 
i marchwi, których na wiosnę 
często brakowało. Prawem ży­
wiołu większość producentów 
rzuciła się na marchew, za­
niedbując inne warzywa. Cie­
kawe, czego to z kolei będzie 
jesienią brakowało?... (z)

]Viedawno zakończono pracę 
-L' przy położeniu asfaltu na

ulicach Słupskiej i Koszaliń­
skiej. Te dwie drogi zapewnia­
ją dogodny dojazd do miejsco­
wości wypoczynkowych — 
Kiekrza i Strzeszynka. Asfal- 
to-beton położono również na 
kilku ulicach w dzielnicy Wil­
da, a w najbliższym czasie roz­
poczną się prace na ulicach 
Mostowej, Bohaterów, Obo- 
tryckiej, Fortecznej i wielu 
innych.

Nowych nawierzchni docze­
kają się również drogi na pe­
ryferiach — w Głuszynie oraz 
na Inflanckiej i Wałeckiej. W 
Antoninku, dzięki pomocy 
dwóch zakładów — Huty Szkła 
i „Motozbytu”, przystąpiono do 
wybrukowania kilku dróg.

IV sumie do końca grudnia 
’ ’ br. 60 ulic otrzyma nowe 

nawierzchnie.
W przyszłym roku prace pro 

wadzone będą m. in. na uli­
cach znajdujących się wokół 
Starego Rynku oraz rozpocz­
nie się poszerzanie ulicy Grun­
waldzkiej od al. Przybyszew­
skiego do ul. Bułgarskiej.

Ostatnio Wydz.iał Gospodarki 
Komunalnej i Mieszkaniowej Pre­
zydium RN m. Poznania otrzy-

dopiero wsiadłem...” 
„Przednim pomostem?

Wszystkie inne ku.pony kończą­
ce się na nr 95 wygrały tabliczkę 
czekolady.

Nagrody odbierać można do 31 
bm. w „Delikatesach-’ przy stoi­
sku zamówień, pl. Wolności 4, I 
ptr. (na)

\V związku z dużym uro-
' * dzajem warzyw (de-dzajem

szcze, brak 
jadłospisach

robactwa), w 
restauracyjnych

ma się pojawić szereg po­
traw jarskich i dodatków. 

U)

Nazwiska równe ale4
W piątkowej rubryce „Telefo­

ny 07, 08 , 09 donoszą” podaliśmy, 
że Edward Wolny zam. przy ul. 
Dzierżyńskiego wywołał w sta­
nie nietrzeźwym awanturę na ul. 
Rybaki. Pech chciał, że w Po­
znaniu przy ul. Bukowej 46 miesz 
ka jeszcze jedna osoba o tym sa­
mym imieniu i nazwisku, nie ma­
jąca jednak żadnego związku z 
awanturą z ul. Ryba>ki. (an)

towaną szkodą dla wszyst­
kich konsumentów,.

Myślę, że wszystkie go­
spodynie nie tylko z Jeżyc 
ale i innych okolic, po! 
dzielą to zdanie i dlatego 
prosimy DRN, aby się jesz 
cze dokładniej zastanowiła 
nad tym planem.

Red.:
Jak wynika z projektu, 

targ zostanie przeniesiony 
z Rynku Jeżyckiego na ul. 
Kościelną, a więc niedale­
ko od dotychczasowego 
miejsca. Czy to dojdzie do 
skutku jeszcze nie wiado­
mo, jednakże Prezydium 
DRN-Jeżyce czyni stara­
nia o urządzenie na rynku 
centralnego obiektu dla tej 
dzielnicy z kawiarnią, ta­
rasem do tańca itp.

W niedalekiej przyszło­
ści mają być wybudowane 
na wszystkich poznańskich 
rynkach piętrowe hale, któ 
re zastąpią obecne, brzyd­
kie stragany. Sądzimy ,źe 
klienci na tym tylko zy­
skają, bo przecież przyjem
niej 
przy 
nych

dokonywać zakupów 
estetycznie urządzo.
stoiskach. (1535)

i NIE WIEDZĄ

Blinkiewicz Zenon — Po­
znań:

W związku z wyjazdem 
do Buska zwróciłem się do 
informacji przy Ekspozy­
turze Osobowej PKS w 
Poznaniu z zapytaniem, 
kiedy odjeżdżają autobu­
sy z Kielc do wspomnianej 
miejscowości, aby zorien­
tować się, jakie są najlep­
sze połączenia komunika-
cyjnc. 
jednak 
tanie 
nieważ 
takimi

Nie potrafiono mi 
niestety na to py- 
odpowiedzieć, po- 

nie dysponowano

Uważam to za 
patrzenie.

rozkładami jazdy, 
duże nie do-

Red.:
Przyznajemy 

pełności rację,
Panu w zu 
gdyż w tak

dużej Ekspozyturze Osobo­
wej jak poznańska powin­
ny . znajdować się rozkłady 
jazdy, orientujące o moż­
liwościach komunikacyj­
nych w innych okręgach.

(1487)

drugi ka­
stę rów­

mai do swej dyspozycji 
mieniołom, znajdujący
nież na Dolnym Śląsku. Stamtąd 
sprowadza się inny surowiec, gra­
nit, tąkże potrzebny do budowy 
dróg, (an)

NASZ FOTOS FILMOWY

Od poniedziałku wszedł na ekrany kina „Bałtyk" nowy, ko­
lorowy film panoramiczny produkcji amerykańskiej pt. „Wozy 
jadą na zachód". Jest to pełen emocji „western" z wszystkimi 
akcesoriami filmu z dzikiego zachodu. Traperzy, Indianie, du­
żo strzelaniny, piękne krajobrazy, przystojny kowboj — Fress 
Parker, wszystko to składa się na dwie godziny świetnej

rozrywki.
Fot. — CAF .



ŁJ---------------------------  OGŁOSZENIA GŁOS.. _______________ —— OGŁOSZENIA --------------------------------

Pracownicy poszukiwani
> Rewidenta zakładowego w zakresie kontroli 

gospodarki przedsiębiorstwa — zatrudnią zaraz 
Kaliskie Zakłady Garbarskie w Kaliszu, ulica 
Majkowska 17. Wymagane kwalifikacje zgod­
nie z zarządzeniem Ministra Finansów z dnia 
7 lutego 1960 r. (Monitor Polski nr 26z60 poz. 
126).______ _________________________ K4553
Ślusarzy maszynowych — budowlanych oraz 

. do warsztatu napraw silników samochodowych 
(praca w Poznaniu) wynagrodzenie według 
umowy plus premia kwartalna, elektryków w 
tym specjalistów na wysokie napięcie z upraw 
nieniami BHP (praca i wynagrodzenie — jak 
wyżej), operatorów z uprawnieniami na żura­
wie samojezdne typu „Star” i „Październik”, 
do pracy w terenie — przyjmie niezwłocznie 
Baza Sprzętu Poznańskiego Przedsiębiorstwa 
Budownictwa Lądowo- i Wodno-Inżynieryjne­
go Poznań-Junikowo, ul. Nowosólecka (dojazd 
13-ką do końca). K4629
Księgowych lub księgowe co najmniej ze śred­
nim wykształceniem i praktyką, obeznanych 
z księgowością rejestrową w budownictwie — 
przyjmie na stałe i na okres dwóch miesięcy 
przedsiębiorstwo państwowe w Poznaniu. Ofer 
ty z życiorysem prosimy składać w Biurze 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 dla K4630.
Konstruktorów z wyższym lub średnim wy- 
-kształceniem technicznym, inżyniera ze spec- 

. jalnością mechanizacji rolnictwa z praktyką 
na stanowisko z-cy kierownika d/s adm.-go­
spodarczych w majątku doświadczalnym, pra­
cownika z wyższym wykształceniem i znajo­
mością języków obcych do Działu Dokumen­
tacji i informacji Nauk.-Techn., maszynistki, 
ślusarzy zatrudni natychmiast Przemysłowy 
Instytut Maszyn Rolniczych w Poznaniu, Sta- 
rołęcka 31. K4680
Inżynierów mechaników konstruktorów i tech­
nologów w specjalności obróbki skrawaniem 
i obróbki plastycznej na zimno przyjmą od za­
raz Zjednoczone Zakłady Rowerowe Zakład 
nr 7 w Poznaniu przy ul. Serbskiej. Reflektu­
je się na siły wysokokwalifikowane z długo­
letnim stażem pracy. Zgłoszenia osobiste w 
Dziale Kadr. K4682
Ślusarzy oraz uczni do zawodu ślusarskiego, 
tokarskiego (wT metalu), modelarskiego (w drze­
wie), formierskiego (odlewnia żeliwa) przyjmie 
Spółdzielnia Pracy Wyrobów Metalowych i Mo 
dełarskich w Poznaniu, ul. Grunwaldzka 81, 
telefon 654-41. K4.706
2 geologów z wyższym wykształceniem i tech­
nika budownictwa z zakresu prac ziemnych 
przyjmie przedsiębiorstwo państwowe. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 dla K4770.
Maszynistkę rutynowaną przyjmą natychmiast 
Poznańskie Zakłady Armatur, Poznań, 'ul. Ko­
ronkarska 10. Zgłoszenia osobiste w Sekcji 
Ogólno-Adm.-Gosp. K4796
Światłokopistę zatrudnimy z dniem 1. VIII. br. 
Reflektujemy na młodszą siłę. Warunki do 
uzgodnienia. Prac. Projektów przy ZPC „Go­
plana , ul. Wawrzyńca 11. K4751
Inżyniera mechanika z długoletnią praktyką na 
stanowisko Gł. Konstruktora, inż. mechanika 
na stanowisko Kier. Kontroli Technicznej, 
1 spawacza, ślusarzy prototypowych oraz mu­
rarza zatrudni zaraz Poznańska Fabryka Ma­
szyn i Aparatów Przem. Spoż. Poznań, ulica 
Sczanieckiej 8. Zgłoszenia przyjmuje Dział 
Kadr pod w/w adresem. K4756 
Kierownika sklepu w Zielonej Górze z conaj- 
mniej dwuletnią praktyką na takim stanowi­
sku, wynagrodzenie prowizyjne — absolwen­
tów liceum ogólnokształcącego jako kandy­
datów na 6-cio miesięczny kurs foto-optyczny 
przygotowujący do pracy w sklepie:, trzech 
z Poznania oraz po jednym z Zielonej Góry, 
Ostrowa Wlkp., Gorzowa Wlkp. i Leszna po­
szukuje „Foto-Optyka” Przedsiębiorstwo Pań­
stwowe w Poznaniu, uk Armii Czerwonej 81. 
Po ukończeniu kursu zapewnione zatrudnienie 
w charakterze sprzedawcy w sklepie na tere­
nie w/w miast. Zgłoszenia pisemne kierować 
pod wyżej podanym adresem, osobiste w Sek­
cji Organizacji, Zatrudnienia i Płac w godzi­
nach od 8 do 12. K4745

11

Dnia 9 lipca 1960 r. zmarła po ciężkich cier­
pieniach, opatrzona Sakramentami św. moja 
najdroższa żona, nasza najukochańsza córka, 
siostra, babcia, ciocia, szwagierka, kuzynka 
i bratowa, śp.

Zofia Piechocka
z Cieślików.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 12 bm. 
o godz. 16 z kaplicy cmentarnej Bożego Ciała 
na Dębcu.

O bolesnej stracie zawiadamiają 
w głębokim smutku pogrążeni 

MĄŻ I RODZINA
Poznań, Wrocławska 5 . 5459g

OGŁOSZENIA DROBNE

Dnia 8 lipca 1960 r. zmarła, po krótkich lecz 
ciężkich cierpieniach, nasza najukochańsza i je­
dyna siostra, ciocia i kuzynka, przeżywszy 
lat 74, śp.

z Remberowiczów

Władysława Dąbrowską
Pogrzeb odbędzie się w środę, 13 bm. o godz. 

11.10 z kaplicy cmentarnej na Janikowie. Msza 
św. żałobna odprawiona zostanie w czwartek, 
14 bm. o godz. 7 w kościele św. Michała.

W głębokim smutku pogrążeni 
siostra, siostrzeniec i kuzynki 

Poznań, Toruń, Chełmno, Szwecja.

Praczkę w dom na stałe 
przyjmę. Zgłoszenia: So- 
łacz, Wojska Polskiego 45. 

5033g
Przyjmę zaraz ucznia pie-
karskiego. Władysław
Kruk, Grodzisk Wlkp., ul.
Bukowska 19. 14712p
Krojczyni kwalifikowana 
na konfekcję lekką dam­
ską i dziecięcą potrzebna. 
Zgłoszenia: Poznań, Szew
ska 7. 5199g
Przyjmę 2 uczni w zawo­
dzie ślusarsko - tokar­
skim Poznań, Żeromskie­
go 3. 5205g
Uczeń do warsztatu ślu­
sarsko - mechanicznego — 
potrzebny zaraz. Rejkow- 
ski, Dąbrowskiego 88.

5219g
Pomoc domowa na wiej­
ską plebanię potrzebna. 
Adres: Staw, poczta Wól­
ka, pow. Słupca. 5221g

Kursy księgowości pod­
stawowej (z obsługą ma­
szyn biurowych), księgo­
wości przemysłowej, han­
dlowej organizuje Oddział 
Poznański Stowarzysze­
nia Księgowych. Infor­
macje i zapisy codziennie 
oprócz soboty w Techni­
kum Gospodarczym. Po­
znań, Śniadeckich 54. III 
ptr., pokój 43, godz. 16— 
18. K4640
Kursy biurowości (2-let- 
nie) o pełnym zakresie 
nauki przygotowującej do 
zawodu. Zapisy przyjmu­
je Wojewódzka Dyrekcja 
Kursów Stowarzyszenia 
Stenografów i Maszyni­
stek, Poznań. Chełmoń­
skiego 7, tel. 653-11.

5224g

Tabletki Trecator (1314 
TH) pilnie poszukuje dla 
ciężko chorej osoby. Tel.
620-82. 5466g
Kupię natychmiast samo­
chód osobowy „Skoda” 
1101-1102, najchętniej do 
remontu. Oferty z poda­
niem ceny Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 5132g.
Obraz olejry 125X90 ku­
pię. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 5139g.
Głowice do ciągnika
„Detiliewag” KM
ropę, dwutłokowy, 
tychmiast kupię.

na 
na-

Podać
odbitkj.. i cenę. Jan Sto- 
bierski, p-ta Tur, pow. 
Szubin. 5148g
Kupię w złym stanie pia­
nino, fortepian, maszynę 
do szycia. Ratajczaka 32
m 34 5214g

Wózki dziecięce nowo­
czesne poleca: Szczepań­
ska, Poznań Czerwonej 
Armii 70, w podwórzu. 
_________________ ___ 3989g 
Cegielnia Bystrzyca Kłodz 
ka, Osiedle 15, telefon 538, 
snrzedaje cegłę klasy 150- 
D. Cena loco plac 950 zł.
każdą ilość. 4515g
Boksery, szczenięta sucz­
ki z rodowodem cena
okazyjna sprzedam.
Gwardii Ludowej 2 m. 3,
po południu. 5180g
Siatkę, słupki parkanowe 
sprzedam. Poznań-Dębiec, 
Sosnowa 24, warsztat.

5211g
Sprzedam młocarnię czy­
szczarkę. Piotr Stacho­
wiak, Łęki Wielkie, pow.
Kościan. 14553g

Wszystkim Krew­
nym, Znajomym oraz 
Radzie Zakładowej, 
Zarządowi, Pracowni­
kom PSS w Puszczy-

!

Cegłę białą wysokiej ja­
kości własnej wytwórni
polecamy. Informacja
sprzedaż: Z. Orłowski, Po 
znań. Zakręt 10, telefon 
639-66 — dzielnica Ostro- 
roga. 4998g
Sprzedam agregat oświe­
tleniowy „Deutz” 25 Amp. 
z napędem do maszyn. 
Antoni Czajka, Gorzupia, 
pow. Krotoszyn. 14552g
Sprzedani tanio klatki 
kompletne dla lisów. Wia 
domość: Janina Roiła, 
Września, ul. Wewiórow- 
skiego 4, tel. 368. 14710p
Sprzedam przyczepkę do
samochodu osobowego

Sprzedam urządzenie sto­
larskie wyrówniarkę, fre 
zarkę, piłę tarczową, ław
ki narzędzia. Poznań,
Nad Bogdanką 6a m. 10.

5209g
Wózek ceratowy głęboki 
tanio sprzedam. Ul. Ko-
ścielna 18 m. 6. 5213g
Sprzedani tanio motocykl 
NSU - 125, stan dobry. Po 
znań. Stary Rynek 43 m. 
3 Dekoratornia, telefon 
548-83, godz. 7—14 5216g

(koła samochodu „War­
szawa”) nową. Richter, 
Kościan, tel. 431. 14711p

Sprzedam 18 kg . rtęci. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
5218g.

Okazyjnie sprzedam nową 
snopowiązałkę, ogumioną. 
Różycki, Szołary obok 
stacji kolejowej, pow. 
Śrem. 14714P
Garaż motocyklowy prze­
nośny, duży sprzedam.
Tel. 458-17 do godz. 18.

5149g
Sprzedam dwa łóżka, sto­
liki, fornier, ptaęie oczko. 
Dzierżyńskiego 94 m. 6.

5144g
Sprzedam motocykl ,,Iż”. 
Grabus, Grunwaldzka 15 
m. 9, od godz. 15. 5142g
,.Fiat” 1’00 zamienię w 
rozliczeniu na skuter lub 
motocykl. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskie­
go 3 dla 5172g.
Sprzedam magiel ręczny, 
duży. Łąkowa 13, skleo.

Piec piekarski (w Pozna­
niu) do rozbiórki sprze­
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 5177g.
Wózek - spacerówke cze­
ską, nowy model sprze­
dam. Poznań - Winiary.
Bonin 16. 5179g
Cegłę, gruz z rozbiórki 
sprzedam. Na terenie For 
tu, Poznań - Golęcih.

5182g
Perkusję hawajską, elek­
tryczną z wzmacniaczem 
sprzedam. Poznań, Ł^no.
wa 21 m 9a. ' 5183g
Sprzedam spacerówkę gię 
ta, stan dobry. Siemiradz-
kiego 11 m. 6. 5I84g
Arytmometr „Triumpha- 
tor” nowy pilnie sprze­
dam. Adres wskaże Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 5186g.

Sprzedam korzystnie te­
lewizor marki „Durer” z 
bardzo dobrym odbiorem.
Steckowicz, Poznań,
Świerczewskiego 13 m. 27.

5187g
Kury, kurczaki rasy kar- 
mazyn sprzeda Michał 
LÓrenz, Poznań - Malta, 
Majakowskiego 92a.

5188g
Sprzedam samochód oso­
bowy „Fiat” 1100, stan 
bardzo dobry. Jan Knap, 
Trzcianka, Reymonta 4.

5191 g
Okazyjnie sprzedam mo­
tocykl 250, 4-takt. na te­
leskopach Armii Czerwo­
nej 31 m. 3, od godz 16—
18. 5192,g
Motocykl ,,Iż” - 49 w ideał 
nym stanie sprzedam. E.
Sobczak
17 Stycznia 63.
Sprzedam ]

Międzychód,
5194:

półrocznego
psa, wilk alzacki. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
5197g.
Sprzedam tanio szafę dwu 
drzwiową czystą. Karwow 
skiego 1 m. 18 (Kolejowa). 

: 5200g
Sprzedam kuchnię elek­
tryczną z piekarnikiem. 
Gwiaździsta 7, 3 X dzwo 
nić, od godz'- 17. 5215g

Poszukuję lokal 20—30 m2 
na » drobny przemysł. 
Gferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
4088g.
Technik kawalar poszu­
kuje pokoju dobrze za­
płaci. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 5114g.
Pokój dla samotnej ko­
biety na okres 5 miesię­
cy poszukuję, zapłacę z 
góry. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 5115g.
Zamienię pokój z kuch­
nią z dozorstwem w śród 
mieściu na podobne bez 
dozórstwa. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 5119g.

Mieszkanie samodzielne 
zamienię na mieszkanie 
w ogródkach działkowych 
na Osiedlu Warszawskim. 
Głogowska 69 m. 6. 5126g

Zamienię pokój, kuchnia 
na większe. Foznań. 
Gwiaździsta 9 m. 4. 5I29g
Zamienię trzy pokoje, 
kuchnia, łazienka, willo­
we, dzielnica Ostroróg na 
dwa pokoje z wygoda­
mi, samodzielne. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 5130g.

Pokój z kuchnią samo­
dzielne zamienię na więk 
sze. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 5133g.
Pokój, kuchnia, duże, sa-
modzielne zamienię na
mniejsze w nowym bu­
downictwie. Warunki ko-
rzystne.
97 m. 26.

Dzierżyńskiego 
5136g

Kupię pokój wyłączony 
do 10 000 zł. Oferty Biu-
ro Ogłoszeń
skiego 3 dla 5146g.

Świercze w-

Zamienię trzy pokoje ź
kuchnią Zabrzu na
dwa pokoje z kuchnią w
Poznaniu. Informacje:
Poznań, Wspólna 23 m. 4.

5147g
Samodzielne 2 pokoje z 
kuchnią, przy Rybakach 
zamienię chętnie na po-
dobne — Łazarz. 
Biuro Ogłoszeń,

Oferty
Swier-

czewskiego 3 dla 5150g.
Student pracujący poszu­
kuje pokoju na rok (śród 
mieście lub Wilda). Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 5153g.

Zamienię 2 pokoje, kuch­
nią, samodzielne, półsute- 
ryna na 2—3 pokoje, kuch 
nią. Warunki do omówię 
nia. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 5154g.
Gdynia! dwa ładne poko­
je, z balkonem, kuchnią, 
łazienką zamienię na rów
norzędne Poznaniu.
Wiadomość listownie: Ko 
kociński, Poznań, Rycer-
ska 25 m. 19. 5157g
Panna pracująca poszu­
kuje spiesznie samodziel­
nego pokoju. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3 dla 5159g.

kowie 
udział 
oddali 
sługę 
nemu 
siowi,

którzy wzięli 
w pogrzebie i 
ostatnią przy- 

memu ukocha- 
mężowi i tatu- 
śp.
JANOWI

DEMUTHOWI 
składają

SERDECZNE 
PODZIĘKOWANIE

Zona i Dzieci
Puszczykówko. 5248g

(Pojutrze — cL
KRAJOWEJ LOTERII PIENIĘŻNEJ

mgnienie 
>9 D8EMIE7ME I

Wybierz sobie los 
może teraz kolej na Tiuoje szczęście!

rw w, Przetargi Komunikaty

Parcelę ca 1300 ni2 Wino­
grady, blisko tramwaju 
nadającą się na zabudo­
wę willki bliźniaczej — 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 5487g.
Gospodarstwo 90 hekta­
rów ziemi pszenno-bura­
czanej z inwentarzami, za 
siewami, budynkami — 
sprzedani w całości luo 
częściowo, ewentualnie 
wydzierżawię. Hryniewic-
ki, Szczęście, 
no.
Sprzedam ;

pow. Kęp- 
K4785

gospodarstwo
16,55 ha lub 8,25 ha. An­
toni Gronek, Wierzeja’, 
poczta Grzebienisko, pow.
Szamotuły. 14713p
Parcelę 1000 m2, uzbrojo-
ną z prawem zabudowy
jednorodzinnego domku
przy

Biuro

ul. Czechosłowac- 
sprzedam. Oferty 

Ogłoszeń, Swier-
czewskiego 3 dla 5125g.
Spiesznie sprzedam dom 
jednorodzinny po kupnie 
całość wolna. Konieczna, 
Bukowiec k. Opalenicy 
Kościelna, pow. Nowy To
myśl. 5127g
Sprzedam domek z ogro 
dem w Luboniu. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 5131g.
Parcelę oparkanioną, za­
drzewioną przy’ tramwa­
ju, całkowite uzbrojenie, 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 5140g. •
Willę dwumieszkaniową, 
duży ogród owocowy, ca­
ły parter wolny, sprze­
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 5141g.
Sprzedam okazyjnie go­
spodarstwo rolne 8 ha 
ziemi pszenno-buracząnej, 
zasiewami, inwentarzem, 
zelektryfikowane, Skrzetu 
szewo p-ta Sławno k/Gnie 
zna. Wiktor Sakowicz.

4145g

Unieważniam pokwitowa­
nie wystawione na Mie­
czysława Grzelaka, Slęsin, 
1 Maja 32, opiewające na 
kupno ziemi na sumę 
19.000 zł, które zgubiono 
w Ślesinie. Czesław So­
kołowski, Słesin. 14437p
Zgubiono legitymację

Zarząd Spółdzielni Pracy „Hutnik” w Pobie­
dziskach, ul. Fabryczna 9 — ogłasza przetarg 
nieograniczony na sprzedaż 1 pary koni w wie­
ku 10 i 12 lat. Konie można obejrzeć w godz. 
od 7—15 każdego dnia. Otwarcie ofert nastąpi
w 14 dniu po ogłoszeniu przetargu. K4806

Ogłaszamy przetarg na wykonanie rozdzielni 
oraz instalacji na siłę i światło w zakładzie 
produkcji z tworzyw sztucznych przy uL Wa­
wrzyniaka 45. Wartość kosztorysowa robót — 
110.000 zł. Projekt techniczny do obejrzenia 
w biurze Spółdzielni codziennie w godzinach 
od 8—10. Oferty z zaznaczeniem terminu roz­
poczęcia i wykonania robót prosimy składać 
pod adresem: Spółdzielnia Inwalidów Głucho­
niemych „Jedność”, Poznań, ul. Samuela Engla
nr 9 — do dnia 20. VII. 1960 r, K4797

Fabryka Cukrów „Rywal” w Lesznie, ul. Ko. 
muny Paryskiej 36 — ogłasza przetarg nieogra. 
niczony na sprzedaż motocykla marki „Try 
umph” BD — 250 cena.

I przetarg 23. 7. 1960 r.
II przetarg 6. 8. 1960 r.

cena wyw.
cena wyw.

III przetarg 20. 8.1960 r., cena wyw. 
Przetargi odbędą się w siedzibie

4.250 zł 
minus 4O*/» 
minus 75*/«

Fabryki w
oznaczone dni o godz. 12. Przystępujący do 
przetargu zobowiązani są wpłacić do kasy za­
kładu wadium w wysokości 10 proc, ceny wyw. 
najpóźniej w dniu przetargu do godz. 10. Mo­
tocykl można oglądać we wtorki i czwartki od
godz. 10—13. K4779

Poznańskie Zakłady Nawozów Fosforowych w 
Luboniu k. Poznania — ogłaszają przetarg na 
wykonanie fundamentów pod aparaturę pół- 
techniki podtężania kwasu fosforowego onaz 
pomieszczenia dla pomp z materiałów wyko­
nawcy. Dokumentacja i ślepe kosztorysy znaj­
dują się do wglądu w Wydziale Inwestycji. 
Termin wykonania 30. VIII. 1960 r. Oferty 
należy składać w zalakowanych kopertach w 
sekretariacie Zakładów z zaznaczeniem „prze­
targ na wykonanie fundamentów pod apara­
turę” w terminie do dnia 27. VII. 1960 r. Ko­
misyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 28. VII. 
1960 r. w Wydziale Inwestycji o godz. 11. Ofer­
ty na wykonanie robót mogą składać przedsię­
biorstwa państwowe, spółdzielcze i prywatne. 
Zastrzegamy sobie prawo wyboru oferenta, 
wzg. uznanie przetargu za nieważny. K4753

Związku Zawodowego nr 
10618 na nazwisko Michał 
Foltynowicz, Plewiska.
______________________ 5232g

Odsprzedam warsztat sa­
mochodowy w centrum, 
z kompletnym urządze­
niem. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 5118g.
Przystąpię z gotówką do 
hodowli kur i drobiu, 
ewentualnie przyjmę w 
dzierżawę, lub kupię zie­
mię oparkanioną z budyń 
kami, warunek dobra ko­
munikacja. Poważne ofer 
ty z opisem do Biura 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 5321g.
Letnisko wynajmę dwa 
pokoje (las, spółdzielnia, 
kolej, autobus, światło, 
miasto powiatowe 2 km).
Sawarzyńskj 
poczta Śrem.

Pysząca, 
14438p

Dnia 9 lipca 1960 roku zmarła moja najdroż­
sza żona, nasza matka, teściowa, babcia i pra­
babcia, śp.

Kazimiera Jewesińska
z domu Nowicka

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
o godz. 14 z kaplicy cmentarza 
na Głównej.

W cięż'kim smutku pogrążona 
5447g

ii....■mi.... . ■iiiiiim"" n nim
I

Dnia 8 lipca 1960 r. zmarł, śp.

Kazimierz Znajdek
W Zmarłym straciliśmy cenionego pracowni­

ka i długoletniego przewodniczącego Rady Za­
kładowej, łubianego kolegę i członka Zarządu 
oddanego Spółdzielni i jej załodze.

Pogrzeb odbył się w niedzielę, 10 bm. o godz. 
14.30 W M. Górce.

„CZESC JEGO PAMIĘCI!”
Rada Zakładowa Rada i Zarząd

Gminnej Spółdzielni „Samopomoc Chłopska” 
w Miejskiej Górce 5492g

dnia 13 bm. 
regionalnego

RODZINA

■Właścicielka nierucho­
mości pozna pana sytuo­
wanego po 60-ce. Cel ma­
trymonialny. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 5105g.
Wdowa lat 37 z dziec­
kiem, przystojna, szla­
chetnego charakteru po­
zna w celu matrymonial­
nym rzemieślnika, może 
być rozwiedziony. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 14561 p.

Wielebnemu Duchowieństwu, Siostrom Za­
konnym, wszystkim Przyjaciołom i Pacjentom 
dziękuję serdecznie za udział w pogrzebie, za 
pamięć oraz liczne dowody współczucia, 
wdzięczności i szacunku dla mego męża, śp. •

dra med. Józefa Krolla
żona z rodziną

5307g

Przedsiębiorstwo Sprzętu i Transportu Bu­
downictwa Terenowego w Poznaniu, ul. Bał­
tycka 10 — ogłasza przetarg na zakup 2 suma­
torów elektrycznych. Oferty należy składać w 
terminie 10-dniowym od daty niniejszego ogło­
szenia w wymienionym Przedsiębiorstwie, ul. 
Bałtycka nr 10. W przetargu mogą wzdąć udział 
przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze i pry 
watne. Otwarcie ofert nastąpi dnia 27. VII. 
1960 r. o godz. 10 w siedzibie Przedsiębiorstwa. 
Zastrzega się prawo swobodnego wyboru ofe­
renta. K4793

Komunikaty
Wydział Komunikacji Prezydium Rady Na­
rodowej m. Poznania podaje do wiadomości: 
że zamyka się 5 ' '_ z dniem ogłoszenia ulicę 
Starołęcką dla ruchu kołowego na odcinku
od uL Bystrej do ul. Fortecznej. Objazd 
skierowuje się w kierunku ul. Fortecznej 
ul. ul. Bystra —-Pstrowskiego Z"__._____  
W kierunku odwrotnym objazd ustala się
uL -■* x - ■

Forteczna.

ul. Forteczna — Okopowa
Pstrowskiego — Rataje. Komunikacja 

autobusowa wzdłuż ul.. Starołęckiej na odcin­
ku od Zakładów „Stomil” do ul. Fortecznej zo­
stanie na czas robót wstrzymana. Przystanki 
wyjazdowe oraz końcowe zostaną przeniesione

Bystra

na plac przed stację benzynową przy ul. For- 
tecznej. K4742

Dyrekcja Państwowego Liceum Pielęgniarstwa 
w Kaliszu zawiadamia, że przyjmujemy jeszcze 
kandydatki po 9 kl. lic. ogólnokształcącego. 
Miejsca w dobrze urządzonym internacie za­
pewnione. Szkoła rozporządza dużą ilością sty­
pendiów. Po ukończeniu Liceum absolwentka 
otrzymuje świadectwo dojrzałości i dyplom 
pielęgniarki. Przyjmuje się również kandydat­
ki po 9 kl. na 1-roczną Szkołę Asystentek Pie­
lęgniarstwa. Bliższych informacji udziela Dy­
rekcja Liceum w Kaliszu przy ul. Kaszubskiej 
nr 13. K4803

Ob. Kuratorowi Stoińskiemu oraz obecnym 
i dawnym członkom Kuratorium Szkolnego, 
Kierownikowi Zarządu Inwestycji Szkolnych 
Ob. Bombickiemu, Kolegom, Współpracow­
nikom, Delegatom Związku Nauczycielskiego, 
Kierowniczce Biblioteki Miejskiej Fil. 3 Ob. 
Matheusównie, Koleżankom, Przyjaciołom. 
Kolegom, Znajomym i Współlokatorom za 
udział w pogrzebie, śp.

dr. Mieczysława Jabczyńskiego 
za wyrazy współczucia oraz wieńce i kwiaty 

serdeczne podziękowanie
składa

ŻONA I RODZINA
______________________ 5246g
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Bez sezonu ogórkowego Nie pobłażać 
awanturnikom!

Poniedzielne refleksje

Zapowiedzi Wydawnictwa Poznańskiego

W poznańskiej kulturze rozpoczęły się doroczne „ogórki”. 
’ ’ Bodaj jedyną instytucją, której praca nie ulega waka­

cyjnemu osłabieniu, jest WYDAWNICTWO POZNAŃSKIE. 
Oto tytuły książek, które wejdą na półki księgarskie w mie­
siącach letnich.

Lipiec
w najbliższych dniach uka- 
’’ że się ciekawa praca 

zbiorowa, zatytułowana Pomo­
rze Zachodnie — nasza ziemia 
ojczysta. Obejmuje ona bada­
nia regionu koszalińskiego z 
zakresu historii, geografii i 
geologii, archeologii, szkolnic­
twa i oświaty, omawia związki 
tych ziem z Polską, przemiany 
narodowościowe, dzieje walk o 
polskość itp. Wśród autorów 
poszczególnych prac znajdzie- 
my także nazwiska naukow­
ców poznańskich. Książka wy­
pełni dotkliwą lukę w naszym 
piśmiennictwie o problematy­
ce Ziem Zachodnich.

Drugą pozycją o podobnym 
ciężarze gatunkowym będzie 
I tom Kultury ludowej Wiel­
kopolski prof. dr. Józefa Bur­
szty. Całość, zamierzona na 4 
tomy, obejmie wyniki badań, 
przeprowadzanych od wielu 
lat przez poznańskich praco­
wników naukowych, głównie 
z Katedry Etnografii UAM. 
Tom I poświęcony jest kultu­
rze materialnej wsi wielko­
polskiej (osadnictwo, wnętrza, 
narzędzia, kultura rolnicza, 
przemysł i rzemiosło chłopskie, 
ubiory itp.). Całość — bogato 
ilustrowana.

Z literatury pięknej wymień 
my opowiadania znanego pisa­
rza poznańskiego, Przemysła­
wa Bystrzyckiego Śmierć nad 
Agfar Wadi, których akcja roz

Poezję reprezentuje Czesław 
Kubalik w zbiorku pt. Para- 
dessa. Debiut tego poety (gru­
pa „Swantewit”) przypadł na 
lata okupacji; „Paradessa” jest 
więc drugim tomikiem jego 
wierszy.

Jak nas informuje kierow­
nictwo KS Grunwald pod­
czas meczu w Kole o mi­
strzostwo ligi poznańskiej po­
między Olimpią i Grunwal­
dem doszło do awantur. Po 
uzyskaniu przez Wróbla bram 
ki dla Grunwaldu awantury 
przybrały na sile.

Schodzącą drużynę i sę­
dziów de szatni powitał grad 
kamieni i cegieł. Piłkarz Grun­
waldu Al. Polowczyk doznał 
ciętej rany na głowie i prze­
wieziony został do szpitala. 
Uszkodzeniu uległ również sa 
m och ód osobowy poznańskie­
go klubu. Ośmiu milicjantów 
z trudem opanowało sytuację.

Róże i ciernie rzymskiej drogi
A limo gorączkowych przygotowań naszych reprezentan- 

tów do Igrzysk Olimpijskich, sezon jest raczej w Pol­
sce ogórkowy. Możemy to z całą pewnością powiedzieć o Po­
znaniu. Cała uwaga sportowców zwrócona była na starty 
naszych reprezentantów za granicą.
Bezsprzecznie najwięcej en­

tuzjastów sportu zasiadło do 
głośników radiowych, by wy­
słuchać transmisji z atrakcyj­
nego meczu lekkoatletycznego 
Polska — NRD — Węgry w 
Rostocku.

100 m — 11.7 oraz wygrała
200 m w czasie 23.8.

grywa się 
wojny na 
północnej 
jednego z

w latach ostatniej 
obszarze Włoch i 
Afryki. Fragment 
opowiadań druko-

Sierpień
7 cyklu skandynawskiego 

ukaże się „Zabójstwo” 
współczesnego pisarza norwe­
skiego, Kaare Holta.

Ciekawie zapowiadają się 
Żywoty diabłów polskich Wi­
tolda Bunikiewicza. Jest to 
opowieść gawędziarska, oparta 
na starych klechdach i legen­
dach ludowych.

Sprawy oświaty i kultury 
województwa poznańskiego o- 
raz Z doświadczeń nauczycieli 
wielkopolskich — to dwie pra­
ce zbiorowe, dotyczące spraw 
ściśle związanych z naszym re­
gionem. Natomiast Miasta za­
chodniego pogranicza Wielko­
polski J. Wąsickiego są pracą 
historyczną, omawiającą dzieje 
11 miast województwa zielo­
nogórskiego w latach 1793 do 
1815.

W sierpniu wyjdą także ko­
lejne opowiadania dr. Watsona 
C. Doylea oraz wznowienie 
Domu chorych dusz M. Szczep­
kowskiej.

Niewątpliwi^ Poznański
Okręgowy Związek Piłki Noż­
nej zajmie się energicznie tym 
wypadkiem. (x)

NOWE REKORDY
Z Rostocka oczekiwaliśmy 

raczej wyników olimpijskich. 
Było ich ze strony naszych re-

Zagraniczne starty Polaków

prezentantów nie wiele. Co 
prawda lekkoatleci wykazali 
pewną poprawę. Były także 
rozczarowania. Mamy nadzie­
ję, że w Rzymie będzie lepiej.

Dwa nowe piękne rekordy 
Polski w trójskoku i w pchnię­
ciu kulą cieszą nas wszystkich. 
Szczególnie wynik J. Schmidta 
16,69 m jest zaledwie o jeden 
centymetr gorszy od rekordu 
świata. Sosgórnik, który, jak 
twierdzą trenerzy, nie powie-

FENOMENALNE WYNIKI
Biegaczka amerykańska Ru. 

dolph pobiła w niedzielę re­
kord świata na 200 m (22.9 
sek). Skoro już mowa o rekor­
dach świata trzeba zaznaczyć, 
że .Tolanda Balasz (Rumunia) 
w dalszym ciągu pnie się 
górę. Nowy rekord świata wy-
nosi już 186 cm. 10-boista

Kocerka znów drugi

Lucernie, w drugim dniu międzynarodowych regat 
’ ’ wioślarskich, w skiffie zmierzyli sie dwaj starzy ry­

wale Kocerka i słynny Australijczyk Mc Kenzie.
Po bardzo zaciętej walce na 

całej trasie wygrał Austra­
lijczyk w czasie 7.32.5 min. 
przed Polakiem, który uzys-

żynie Czechosłowacji, przegra 
Ja dwudniowy pojedynek, w
konkurencji kobiet męż-

ka. dobry czas — 7.34.2. 
trzecim miejscu znalazł 
Holender Redela 7.35.3.

Niemniej efektowny

Na 
się

był
bieg ósemek. Zwyciężył mistrz
Europy Ratzenburger RC

dział jeszcze 
z wynikiem 
walczyć na 
niach wśród

ostatniego słowa, 
(18,24 m) może 

wszystkich rzut- 
najlepszych.

Johnson (USA) „wyśrubował” 
rekord w tej konkurencji do 
8683 pkt., zgodnie zresztą z na 
szymi przewidywaniami po 
pięciu konkurencjach (zob. 
„Głos” z dn. 10./11. VII. br.)

czyzn różnicą jednego punktu 
123:122.

Reprezentantka Poznania A. 
Klemińska uzyskała w biegu 
200 m klas, czas 3.03.9. (x)

Mile nas zaskoczył też wy­
nik Soboty w skoku wzwyż — 
201 cm. Na 1500 m Grywał 
uzyskał minimum olimpijskie. 
Wiemy jednak, że ambitnego 
poznaniaka stać jeszcze na po­
prawienie czasu. Całkowicie 
zrehabilitowali się obaj skocz­
kowie w dal. Wynik Kropi-
dłowskiego — 7.81 gorszy

waliśmy w Głosie Wielkopol­
skim.

Tomikiem opowiadań jest 
również „Czas słońca” Ireneu­
sza Gwidona Kamińskiego, 
młodego prozaika, który przed 
kilku laty „wyemigrował” z 
Poznania do Szczecina.

Przeciw pijaństwu

Wrzesień
debiutów poetyckich uka- 
żą się dwa tomiki poetyc­

kie poetów szczecińskich: Mo­
rze, pergamin i ty Edwarda 
Balcerzana oraz Pozycja do 
wyjaśnienia Tadeusza Grabów 
skiego. Z prozy skandynaw­
skiej — Cienie na moim sercu, 
powieść współczesna młodego 
pisarza norweskiego Terje 
Stegena, otaz znane z filmowej 
wersji Lato i Moniką P. A. 
Fogelstroema.

6.03.0 przed Germanią — Dues 
seldorf 6.08.1. i reprezentacją 
Czechosłowacji 6.11.0. Polska 
ósemka zajęła czwarte miej­
sce z czasem G.14.6 przed osa­
dami Włoch, NRD, Holandii 
i Szwajcarii. W biegu pocie­
szenia czwórek bez sternika, 
wygrał mistrz Europy — 
Szwajcaria przed BTW — 
Polska.

TRZY ZWYCIĘSTWA
Zwyżkuje 

kajakarzy.
forma naszych

Potwierdziły to

Nastąpiło 
konkursu na

rozstrzygnięcie 
scenariusz filmu

krotkometrażowego o tematy­
ce przeciwalkoholowej.

Konkurs ten został zorgani­
zowany przez Główny Społecz 
ny Komitet Przeciwalkoholo­
wy z udziałem Redakcji ty­
godnika filmowego „Ekran”, 
Wytwórni Filmów Dokumen­
talnych i Studia Miniatur Fil 
mowych.

Pierwszą nagrodę w wy­
sokości 8.000 zł otrzymał Ja­
nusz Majewski z Łodzi — za 
pracę pt. „TEN MAŁY”, ozna 
czoną godłem 444.
• Drugą nagrodę w wysoko­
ści 5.000 zł przyznano Maria­
nowi Sarama z Katowic za 
pracę opatrzoną godłem „Oko 
lica”.

Dwie trzecie nagrody po 
3.000 zł zostały przyznane; 
Gracjanowi Kozłowskiemu za 
pracę pt. „Piękny świat” i Ta 
deuszowi Kowalskiemu za 
pracę pt. „Odrzutowiec”.

Cztery wyróżnienia po 1.000 
zi otrzymali: Bolesław Owie- 
ciński za pracę pt. „Głupie 
karzełki”, Edward Pałczyński 
za pracę pt. „Eutorpe”, Kry­
styna Musiałowicz za pracę 
pt. „Raj”, Hanna Jagoszew- 
sk i Mirosław Kijowicz za 
pracę „Krótka zabawa”.

Trzy wyróżnienia po 500 zł 
przypadły: Marianowi Sarama 
za pracę pt. „Bunt Kobiet”. 
Mieczysławowi Bukowczykowi 
za pracę pt. „Przygoda w ba- 
rze...”, Tadeuszowi Robakowi 
za pracę pt. „Korab”.

Sprawom postępowych tra­
dycji ruchu ludowego poświę­
cona jest książka M. Stańskie- 
go pt. Rozwój ruchu ludowego 
na Pomorzu Gdańskim w la­
tach 1920—1926. Ponadto we 
wrześniu ukaże się kolejny, 6 
tom Biblioteki Słupskiej i 5 
tom Zapisków Koszalińskich.

J. B.

międzynarodowe regaty w 
Pradze, na Wełtawie, przy u- 
dziale reprezentantów Cze­
chosłowacji, Węgier, Włoch i 
Belgii. W wyścigu jedynek 
zwyciężyła na dystansie 500 
m. Wałkowi akówna 2.07.0 
przed Zanardi (Włochy) i Ku. 
tovą (CSR). Na dystansie 1000 
m pierwsze miejsce zajęła poi 
ska para Kapłaniak—Zieliń­
ski 3.31 9 przed CSR i Wę-
grami, dwójkach kobiet
triumfowały WaMcowiakówna 
i Mendelska r.ad osadą wło- 
sko-węgierską i CSR. Był to 
bieg na 500 m.

ZADECYDOWAŁ PUNKT
Osłabiona reprezentacja pły 

wacka Polski, startując w 
Bratysławie przeciwko dru-

go — g. 15.45, 18, 20.15 — „<
dze dzieci” (radź. 16 I.)

OSIEDLE (Dębiec) — g. 17.30, 
„Malec” (włoski 16 1.)

PANCERNIAK (Golęcin) —

Lipiec

12
wtorek

Imieniny
Jana, 

Weroniki

Słońce: 
wsch.: g. 4.41 
zach.: g. 21.14

MUZA — ul. Armii Czerwonej —
g. 15, 17.30, 20 ,Teresa Ra-
ąuin” (franc. 16 1.)

MINIATURKA — ul. Chełmońskie

20

g-

Teatry

17.30 — „Szczęśliwa droga” (USA
12 1.)

PIAST — nieczynne

W POZNANIU:
OPERA — ul. Fredry — g. N — 

„Baron cygański” (koniec ok. 
g. 22)

POLSKI — ul. 27 Grudnia — g. 19 
„Krakowiacy i Górale” (koniec 
około g. 22)

NOWY — ul. Dąbrowskiego — g. 
18 — „Hamlet” (koniec około g. 
22)

OPERETKA — nieczynna
MARCINEK — nieczynny

W WOJEWÓDZTWIE:
GNIEZNO 

ska”

Kina

,Panna Maliczew-

APOLLO — ul. Ratajczaka — g. 10,
12.30, 15.30, 18, 20.30 
wek” (franc. 16 1.)

RIALTO
g. 15.30,

ul. Dąbrowskiego
18, 20.15 .Praczki z

Portugalii” (franc. 18 1.)
SCALA — ul. Krauthofera — g. 

16, 18, 20 — „Miasteczko” polski, 
16 1.)

Scena z filmu prod. polskiej 
pt.: „Miasteczko”

.Półgłó-

Kajzer i Kapała 
najlepsi

W Gnieźnie, Łodzi i Gdań­
sku walczyli żużlowcy w eli­
minacjach do mistrzostw Pol­
ski. Forma, którą zaprezento­
wali napawa optymizmem 
przed wojażami zagraniczny­
mi reprezentacji Polski, W 
niedługim czasie Polacy wy- 
jadą na kilka meczy do An­
glii, a potem czekają ich eli-

o 1 cm od jego własnego re­
kordu Polski świadczy o po­
wrocie do formy. Grabowski 
był w Rostocku drugi z rów­
nie dobrym rezultatem 7.64 m. 
Także Piątkowski poprawił 
swój ostatni najlepszy rzut, 
tym razem osiągając blisko 57 
m. Drugi nasz reprezentant w 
dysku — Begier zajął czwarte 
miejsce z dobrym rzutem 54,34 
m.

Krzyszkowiak wygrał na 
5000 m w jak najlepszym sty­
lu. Fantastyczna była jego 
końcówka. Wystarczył jeden 
zryw na 550 m przed metą, aby 
„pogubił” wszystkich współza­
wodników z łatwością. Mimo 
braku wybitnych „gwiazd” w

ZWYCIĘSTWO W COTTBUS
Do Cottbusu udała się re­

prezentacja lekkoatletyczna o- 
kręgu poznańskiego w bardzo 
słabym składzie. Trzeba po­
chwalić młodych zawodników. 
Nasi lekkoatleci odnieśli prze­
konywające zwycięstwo 94:63.

Niespodziankę zgotował m. 
in. Skupny. Przeszedł on w 
skoku wzwyż wysokość 201 
cm, ustalając tym samym no­
wy rekord okręgu. Nie pozo­
stał w tyle Luty, który w tycz­
ce uzyskał 4.15 m, co jest rów­
nież nowym rekordem POZLA 
Rekordów życiowych ustano­
wiono wiele.

Jeszcze słowo o pięściarzach. 
Po sobotniej porażce zawodni­
cy Poznania odnieśli w nie­
dzielę zwycięstwo nad Cottbu- 
sem 13:7.

Tadeusz Paczkowski

lir zowie ŁZS

minacje finał mistrzostw
świata w Wembley. Bez wąt­
pienia najelpszymi naszymi żu 
żlowcami są w tej chwili Kaj 
zer i Kapała. Oni też wygrali 
w ęliminacjach, Kapała w 
Gdańsku, a Kajzer w Gnieźnie, 
wszystkie swoje biegi. Sądzić 
należy, że w finale walka o 
tytuł rozegra się właśnie po­
między nimi. III eliminacja w 
Łodzi była bardziej zacięta 
Zwyciężył zawodnik Sparty 
W-wa Pociejkiewicz 13 pkt., 
przed Gąsiorem Legia Krosno 
— 13 pkt. Trzeci był Połu- 
kard Polonia Bydg. 12 pkt.

Do finału zakwalifikowało 
się ogółem 24 zawodników, z 
których połowa wejdzie do 
finału. Niestety, eliminacje wy 
kazały dalszą obniżkę formy 
przedstawicieli województwa 
poznańskiego, (stab)

W WOJEWÓDZTWIE
GNIEZNO — Lech: „Spotkania w 
mroku”, Polonia: „Niebezpieczny 
wiek”, KALISZ — Stylowe: „Skar 
by Króla Salomona”, Wolność: 
„Oko za oko”, LESZNO — Panora 
ma: „Gorzkie zwycięstwo”, OS- 
TROW — Roma: „Ballada o żoł­
nierzu”, Słońce: „Odette S-23”, 
PIŁA — Iskra: „Lotna”

Radio
PROGRAM I

5.50 Gimnastyka; 6.10 — 
ka; 6.25 — Program dnia; 
„Błękitna sztafeta”; 8.06 -

Muzy-
7.45 —
Prze-

gląd prasy; 8.35 — Muzyka i ak­
tualności-; 9 — Dla przedszkoli i 
dziecińców wiejskich; 9.26 — Kuja­
wiaki i mazury; 9.30 — Groteski 
i humoreski; 10 — Koncert; 10.30 — 
Utwory F. Schuberta; 11.30 —
Koncert życzeń; 12.04 — Ludowe 
Zespoły Regionalne; 12.20 — Mu­
zyka baletowa; 14.05 — Wiedeński 
Chór Chłopięcy; 14.20 — Koncert; 
15.05 — Transkrypcje orkiestrowe 
utworów fortepianowych; 15.30 — 
Pieśni starowłoskie; 16.15 — Me­
lodie; 17.15 — Melodie; 17.30 — 
Z życia ZSRR; 19.45 — Polska mu-
zyka ludowa; 20.30 Melodie;
22.16 — Muzyka; 22.30 — Orkiestra

„Koziołki44
Na 165 Poznańską Grę Licz­

bową „Koziołki” na dzień 10 
lipca 1960 r. wpłynęło 385.577 
zakładów o łącznej wartości 
1.156731 zł. Fundusz nagród wy 
nosi 636.202.05 zł. W wyniku pu 
blicznego. komisyjnego loso­
wania, które odbyło się w 
dniu 10 lipca w Wągrowcu 
1960 r. zostały wylosowane 
następujące numery wygrywa 
jące;

6, 8, 13, 35, 41

BAŁTYK — ul. Roosevelta — g.
15.30, 18 , 20.30 — na
zachód” (USA 12 1J

CZTERNASTKA — ul. Świerczew­
skiego — g. 15, 17.30, 20 — „Don 
Juan” (węgier., 16 1.)

DOM KULTURY MO — ul. Grun­
waldzka — g. 15, 17.30, 20 — „W 
masce i bez maski” (korean., 12 
lat)

GWIAZDA — Al. Marcinkowskie 
go — g. 15.30, 18 , 20.15 — „Pe­
chowiec” (argent. 14 1.)

HUTNIK — nieczynne
MALTA (Sródka) — g. 16, 18, 20 — 

„Ballada o żołnierzu” (radź. 14 
lat)

TĘCZA (Wilda) — g. 16, 18, 20 — 
„Piąte koło u wozu” (czeski 16 
lat)

WARTA — ul. 27 Grudnia — g. 
14, 17, 20 — „Wyprawa za trzy 
morza” (radź. 14 1.)

WOJSKOWE — ul. Polna — g. 
17.30, 20 — „Maturzystki” (radź. 
16 1.)

WCZASOWICZ — nieczynne
ZNICZ (Zabikowo) — g.

„Przygoda na plantacji' 
lat)

FOTOPLASTIKON — 1

20 
(ang. 10

ul. Armii
Czerwonej — „Rliiera włoska”

Taneczna PR.
. Wiadomości: 5, 

18, 20, 23.

6.50 
gram 
lodii

16,

PROGRAM II (Poznań)
— Gimnastyka; 7.40 — Pro- 
dnia; 8.15 — Wiązanka me-1

Offenbacha; 8.36 — Przegląd
prasy; 9 — „Na wesoło'
Soliści z orkiestrą;
Grunwaldzki; 11 
Kapela; 11.30 — 
pianowy; 15.10 - 
senka; 15.30 — 1

10.30
Gra

9.30 — 
- Zlot 
Polska

Gra duet forte-
Taniec

Dla dzieci; 16
pio-

Fragmenty symfonii i koncertów; 
17 — Na fali melodii; 17.40 — Kon­
cert Poznańskiej 15-tki Radiowej; 
18.25 — Zlot Grunwaldzki; 18.35 
Muzyka i aktualności; 19.45 — Mu-

tym biegu, padły wspaniałe 
wyniki. Aż 5 zawodników uzy­
skało rezultaty poniżej 14 mi­
nut, co nie często zdarza się 
na europejskich boiskach.

Zawód sprawił Sidło w 
oszczepie. Zajął dopiero piąte 
miejsce. Przegrał z zawodni­
kami, którzy dotąd nie stano­
wili dla niego groźby — m. in. 
z Radziwonowiczem.

Wygraliśmy z NRD 105:96 
oraz w nieoficjalnym meczu z 
W’ęgrami 112:90. NRD zwycię­
żyła Węgry 110:91.

W Krakowie Figwerówna 
poprawiła rekord Polski w 
rzucie oszczepem (54.52 m). Mi­
nimum olimpijskie uzyskała 
także Janiszewska w biegu na

zyka; 20.03 
Muzyka.

„Halka”; 23.05

Wiadomości: 5.30, 8.30, 7.30, 
12.84, 15, 17.25, 19, 21, 23.50.

Telewizja
POZNAŃSKA 

nieczynna

Wystawy

8.30,

CBWA — Stary Rynek — g. 10—18 
wystawa zbiorowa Fotografików 
Delegatury Okręgu Poznańskie­
go;

STARY RATUSZ — godz. 10—15
Akwaforty 
uczniów;

KLUB MPiK 
g. od 10—19 
go plakatu

SALON PTF

Rembrandta 1 jego

— ul. Ratajczaka — 
wystawa francuskie 
turystycznego;
— ul. Paderewskie-

So — g. 10—13 1 16—19 — „VI wy 
stawa sekcji artystycznej”.

HALL NOWEGO RATUSZA — g. 
8—15, wystawa prac F. Burkie- 
wicza;

KLUB Z. P. A. P. — pl. Wolności
g. 9—18 — 
Bers za.

wystawa malarstwa J.

Dyżury pełnią
PAŃSTW. SZPITAL KLIN. IM.

PAWŁOWA (chirurgia — inter­
na) ul. Długa 1/2 tel. 30-83.

APTEKI: ul. Armii Czerwonej 25, 
Garbary 52, Dzierżyńskiego 144, 
Głogowska 72, Dąbrowskiego ,76, 
Ostroroga 6, Rynek Sródecki1 1, 
Główna 53.

SPÓŁDZIELCZE DYŻURY LEKAR 
SKIE I DENTYSTYCZNE — Gło 
gowska 16 tel. 520-00, w święta 
od godz. 15—22, w soboty 18—22; 

PUNKT POMOCY WIECZORNEJ 
DLA DZIECI CHORYCH — Ul. 
Mickiewicza 31 — w dni powsze­
dnie od g. 18—20 i w niedziele 
1 święta od g. 8—10. (Tylko dla 
Jeżyc).

Dwudniowe lekkoatletyczne mi­
strzostwa wojewódzkie Ludo­
wych Zespołów Sportowych zgro 
madziły w Nowym Tomyślu oko­
ło 250 zawodników. W ogólnej 
punktacji wygrała Września 
przed Szamotułami i Rawiczem. 
Na zdjęciu zdobywcy pierwszych 
miejsc na 10.000 m. L. Zieliński
(Gniezno) J. Matuszewski

(Września) na finiszu.
Fot. — K. Przychodzkl

Od przodownika 
do outsidera

PIŁKA NOŻNA
LIGA POZNAŃSKA 

Obra — Prosną
Górnik — Polonia Poznań 
Rawicki KS — Polonia N. T. 
Dyskobolia — Polonia L.
Grunwald — Olimpia 
Zjednoczeni — Kolejowy KS
1. Dyskobolia (1)
2. Obra (2)
3. Górnik (3)
4. Grunwald (4)
5. Polonia N. T.
6. Prosną (6)
7. Rawicki KS
8. Zjednoczeni
9. Polonia P-ń

(5)

(10)
(11) 
(8)

10. Kolejowy KS (7)
11. Polonia L. (9)
12. Olimpia (12)

27:13 
27:13 
27:13
25:15 
21:19
18:22 
17:23 
17:23 
16:24
16:24 
15:25
11:29

2:1
1:0
2:1

53:23
43:23 
28:22 
42:35
31:32 
35:34 
32:38
30:45 
34:34 
34:36 
30:37
26:58

SPOTKANIA TOWARZYSKIE
Lech Poznań — 

SC Aufbau Magdeburg 2:1

KLASA A 
Posnania — Nielba 2:0
Stella Gniezno — Sparta Szam. 1:0
Olimpia — Stomil 
Warta — Cybina

2:0

Połónia P-ń — Sparta Oborn. 0:0

ZSRR — Jugosławia 2:1
Finałowe spotkanie

narodów rozegrano 
Związek Radziecki 
przedłużeniu meczu.

puchar 
Paryżu.

zwyciężył po


